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TYGODNIK MIESZCZAŃSKI
P R  E N U M E R A T A

„Tygodnika M ieszczańskiego" w  K rakow ie Gna 
prow incyi w całej M onarchii austro -w ęgiersk le j 

z p rzesy łką  pocztow ą w ynosi, 
rocznie . . Kor. 4*80 | pó łroczn ie  Kor- 2*40 

kw arta ln ie  Kor. I*20.
N um er kosztu je  10 haierzy.

ORGAN KLUBU 
RĘKODZIELNICZO-MIESZCZAŃSKIEGO

WYCHODZI W KAŻD4 NIEDZIEI ' m w

„ T y g o d n ik  M ieszczańsk i* ' 
n a b y w a ć  m ożna we w szy stk !ch agencyach 

dzienników .
Rękopisów  nie zw raca się. 

O głoszenia przyjm uje s fę za op ła tą  od w iersza  
petitow ego hal. — N adesłane 80 hal, 
Poczt. Conto Kasy O szcz. Nr. 122 711.

R e d a k c y a  i  A d m in is t ra c y a  „T y g o d n ik a  M ie s z c z a ń s k ie g o " ; K i -W'/ K r z y ż a  Ł .  7 .
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Przeciw pokrzywdzeniu Galicyi.
Dyskusya budżetowa w Radzie państwa 

stanowi tak dla pojedynczych posłów, jak 
i całych grup politycznych doskonałą spo­
sobność do zrobienia z rządem ścisłego 
obrachunku, co w ciągu ubiegłego roku się 
zrobiło, a czego się zaniedbało. Ze sposo­
bności takiej korzysta wielka liczba posłów, 
którzy bądźto delegowani przez swoje kluby, 
bądźto z własnej inieyatywy wygłaszają dłuż­
sze mowy, skupiając w nich przedewszyst­
kiem żądania swojego kraju, od których 
spełnienia zawisłem jest zajęcie w głosowa­
niu nad budżetem stanowiska pro lub contra. 
Z tem liczy się każdoczesny rząd i dlatego 
przed każdym budżetem przeprowadza ze 
stronnictwami parlamentarnemi konfereneye, 
na nich czyni zawsze daleko idące obietni­
ce, (których już rzadziej dotrzymuje) po to 
tylko, aby mieć uchwalony budżet, z któ­
rego może dowolnie wydatkować.

Ze sposobności, nadarzającej się w cza­
sie rozpraw budżetowych, korzysta w peł­
nej mierze i Koło polskie. Wysyła ono grupę 
najtęższych w swym składzie posłów i ci 
przedkładają żądania naszego kraju. Jakkol­
wiek cyfra podnoszonych postulatów jest

zawsze duża, to jednak spełnienia ich tru­
dno się zawsze doczekać, bo rząd mając 
uchwalony budżet rozmyślnie zapomina o o- 
bowiązujących przyrzeczeniach a przyobie­
cuje sobie jedynie zastanowić się nad speł­
nieniem postulatów dopiero przed dyskusyą 
budżetową w roku następnym. To spycha­
nie z roku na rok spełnienia przyrzeczeń 
jest nie tylko winą rządu, który jak ten 
kiepski dłużnik nie chce niczego ze skarbu 
państwa wydać na zapłacenie zaciągniętych 
zobowiązań, ale wina leży także po stronie 
Koła polskiego, które zbyt łagodnie postę­
puje w egzekwowaniu obietnic rządu.

Od lat bowiem wielu, Koło polskie i jego 
budżetowi mówcy, mimo niejednokrotnie 
nader dosadnej i ostrej krytyki, oświadczają 
przecież, że Koło pol ski e  g ł os owa ć  
bę dz i e  za budże t em.  To tradycyjne już 
oświadczenie osłabia energię Koła w uzy­
skaniu czegokolwiek od rządu, który samej 
krytyki się nie boi, ale boi się uchwał y  
i z d e c y d o wa n i a  s t a nowi s ka  wobec  
budżet u.

Prawda, że „konieczności państwowe" 
i „mocarstwowe stanowisko" Austryi są 
ustawicznym dla Koła polskiego motywem 
wotowania rządowi budżetu, nie mniej je­
dnak powinny grać główną rolę przy roz­

prawach budżetowych k o n i e c z n o ś c i  kr a­
jowe i upośledzenie na każdem polu Gali­
cyi w kompleksie krajów reprezentowanych 
w Radzie państwa.

Punktem wyjścia do rozprawy budżeto 
wej powinno być dla każdego polskiego 
posła zestawienie rachunkowe między po­
trzebami kraju a ich uwzględnieniem w bu­
dżecie. Jeżeli się okaże, że to zestawienie 
streszcza się w cyfrze ujemnej, tam jedyną 
radą może być groźba głosowania przeciw 
budżetowi. Rząd liczy się z głosami Koła 
polskiego, bo te kilkadziesiąt podniesionych 
rąk w Izbie posłów, to decydująca siła.

W nadchodzącej jesieni ma się odbyć 
generalna dyskusya budżetowa. Obecnie są 
w toku wielkie do niej przygotowania. Po­
szczególne ministerstwa przesłały już swoje 
specyalne budżety ministerstwu skarbu, które 
je w ostatecznej redakcyi zestawia. Zesta­
wienie to polega przedewszystkiem na tem, 
iż ustalone pozycye ministerstw na bardzo 
ważne i naglące wydatki są przedewszyst­
kiem s kr e ś l ane .

Otóż wśród skreślonych pozycyj w bu­
dżecie państwa na rok 1912 pierwsze miej­
sce zajmuje podobno Galicya. Szef sekcyi 
w ministerstwie skarbu baron Engel rozpo­
czął już pracę czerwonym ołówkiem. Nasza
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Kraków, Basztowa 25. Telefon 2306. — Centrala: Lwów, Kopernika 3. Telefon 470.

W y k o n u je  w s z e lk ie  k o n s t ru k e y e  ogniotrwałe 
============ że  a zn o  b e to n o w e .  = = = = =

W stępna projekty i przedmiary n a  żądania 
bezpłatnie.

Ciekawy powój i łakoma krowa.
W  d u ż y m  p i ę k n y m  o g r o d z ie ,  p e łn y m  p r z e ­

r ó ż n y c h  k w i a t ó w ,  p o d  s a m y m  m u re rn ,  co o k a l a ł  
o g r ó d ,  w y r ó s ł  m a ły ,  w i o t k i  p o w ó j .  C ie n k a  je g o  
ł o d y g a  s ła ła  s ię  p o  z ie m i ,  n i e m a j ą c  je s c z e  do s yć  
s ił ,  b y  w z n i e ś ć  s ię  do  g ó r y  i u c z e p ić  j a k i e j ś  s i l ­
n ie js z e j  ro ś l in y .

J e d n a k ,  p o m i m o  s w e j  p o z o r n e j  s ła b o ś c i ,  m a ła  
r o ś l in k a  s z y b k o  ro s ła ,  r o z w i j a ł a  się, c ie s z ą c  się  
c ie p łe m  s ło n e c z n y c h  p r o m ie n i .  C i e k a w i e  s ię  te ż  
r o z g l ą d a ł a  d o k o ła  i s łu c h a ła  te g o ,  co m ó w i ą  s ta rs ze  
o d  n ie j  i d o ś w ia d c z e ń s z e  j u z  k w i a t y .  P o w ó j  n a s z  
b o w i e m  w y r ó s ł  d a le k o  o d  s w y c h  b r a c i  i s ióstr ,  
o k a l a ją c y c h  o g r o d o w ą  a l t a n ę .  G d y  b y ł  j e s z c z e  m a ­
te m  z ia r n k i e m ,  p r z e w r o t n y  w i a t r  u n ió s ł  go  z r o ­
d z in n e j  g r z ą d k i ,  p o b u ja ł  n i m  w  p o w i e t r z u ,  a p o ­
t e m  r z u c i ł  p o d  m u r e m  m ię d z y  c h w a s t y .

N ie  p r z y k r z y ło  s ię  j e d n a k  p o w o j o w i  w  je g o  
u s tro n i-  Z e f i r  w i e c z o r n y ,  j e g o  s e r d e c z n y  p r z y ja c ie l ,  
n ió s ł  w  j e g o  s t ro n ę  g ło s y  r o z m a w i a j ą c y c h  k w i a t ó w ,  
k tó re  k ła d ą c  s ię  d o  sn u ,  o p o w i a d a ł y  s o b ie  w y p a d k i  
d n ia  u b ie g łe g o  i r o z m a i t e  p lo t e c z k i  k r ą ż ą c e  po  
o g r o d z ie .

D o w i e d z i a ł  s ię  w ię c ,  że p i ę k n y  m o ty l ,  p a ź  
k r ó l o w e j ,  t a j e m n ie  w z d y c h a  do  h e r b a c ia n e j  ró ż y ,  
i że  t? ró ż a  je s t  d la  n ie g o  r ó w n i e ż  n ie o b o ję t n a ,  
a le  że  c z e r w o n y  g la d jo lu s  je j  n a r z e c z o n y ,  p o d e j r z e  
w a j ą c  co s ię  ś w ię c i ,  z a p r z y s ią g ł  b a ł a m u t o w i  s ro g ą  
z e m s tę ,  i s w y m i  n a p ó ł  o t w a r t y m i  k ie l i c h a m i  d a w n o  
j u ż  c z y c h a  n a  je g o  z g u b ę .  D o w i e d z i a ł  s ię  r ó w n ie ż ,  
że  d u m n a  p i w o n i a  c h w i e j ą c a  s ię  w  p r a w o  i w  l e ­
w o  s w ą  o k r ą g łą  g ł o w ą ,  n ie  m o ż e  d a r o w a ć  b o u l le  
d o  n e ig e ’o m , że  t a k  p i ę k n i e  z a k w i t ł y  te g o  ro k u ,  
w i ę c  p u ś c i ł a  o n ic h  p o g ło s k ę ,  że  c h o c ia ż  s ię  s z c z y ­

cą  s w y m  c u d z o z ie m s k im ,  w y s o k i m  t y t u łe m ,  m a ją  
j e d n a k  j a k o b y  p o c h o d z ić  o d  n a s z e j  s k r o m n e j  le  
ś nej  k a l in y .  S ły s z a ł  r ó w n ie ż ,  j a k  p r z e k o m a r z a ł y  się  
ze s o b ą  b y s t r o o k ie  b r a t k i ,  j a k  s k r o m n y  f io łe k  s z e ­
p t a ł  b ia łe j  l i l i i  s ło w a  m i ło ś c i ,  s ły s z a ł  j a k  k w i a t y  
w y s z y d z a ł y  s ło n e c z n ik i  za  to, że  s ię  w c i ą ż  p r z y m i -  
l a j ą  do  s ło ń c a ,  a o n o  n a  n ie  a n i  n a w e t  s p o j rz e ć  
n ie  ra c z y ,  j a k  u r ą g a ły  b ia ły m  k ie l ic h o m  t y t o n ie  za  
to ,  że  t y l k o  po  z a c h o d z ie  s ło ń c a  o t w i e r a j ą  oczy ,  
b y  f i g l o w a ć  p r z e z  n o c  c a łą ,  s ły s za ł ,  j a k  o b m a w i a -  
n o  a s try ,  że s ię  n i g d y  n ie  c ze s z ą  i m a ją  g ł o w ę  j a k  
s tó g  s ia n a ,  s ło w e m ,  c a ły  ś w i a t  g r z ą d e k ,  k l o m b ó w  
i k l o m b i k ó w  b y ł  m u  d o b r z e  z n a n y .

D o w i e d z i a ł  s ię  ta k ż e ,  że w s z y s t k i e  k w i a t y  p o to  
t y lk o  ro s n ą ,  a b y  u p r z y j e m n i ć  ż y c ie  m ie s z k a ń c o m  
p a ła c u ,  w z n o s z ą c e g o  s ię  w  g łę b i  o g r o d u  i że  k a ż d y  
z p i ę k n y c h  w y c h o w a ń c ó w  t r o s k l iw e g o  o g r o d n ik a ,  
z a k o ń c z y  s w ó j  ż y w o t  w  k r y s z t a ł o w y m  k ie l ic h u ,  
z d o b ią c y m  s a lo n  lu b  sa lę  b ie s ia d n ą .

J e d n a k ,  p o  p e w n y m  c za s ie ,  s p r z y k r z y ło  się  p o ­
w o j o w i  t k w i ć  c ią g le  p o d  m u r e m  i s łu c h a ć  p u s te j  
p a p l a n i n y  k w i a t ó w .  I l e  r a z y  s p o j r z a ł  n a  w y s o k i e  
o g r o d z e n ie ,  z a w s z e  r o d z i ło  s ię  w  je g o  c ie k a w e j  
g ł o w i n i e : c o b y  to  b y ć  m o g ło  p o  t a m t e j  s t ro n ie  
m u r u  ! M o ż e  n o w e  k w i a t y ,  n o w e  z io ła ,  i n n y  o g r o ­
d n ik ,  in n i  l u d z i e ?

A  n u ż  t a m  z a  m u r e m  w s z y s t k o  je s t  in a c z e j .  
M o ż e  k w i a t y  z a m ia s t  z w y k ł y c h  k i e l i c h ó w  m a ją  
l u d z k ie  g ł o w y ,  a  k o r z e n ie  n ie  c h o w a j ą  się  p o d  z ie ­
m ię ,  a le  s p a c e r u ją  s ob ie ,  j a k  n o g i  n a s z e g o  o g ro  
d n ik a ,  a g d y  s ię  j u ż  k w i a t o m  s p r z y k r z y  s p a c e r o ­
w a ć ,  m o ż e  r o z w i j a j ą  z ie lo n e  l iś c ie  i le c ą  w  ś w i a t  
j a k  p t a k i .  A  j a k b y  to  b y ło  z a b a w n ie ,  g d y b y  ta m  
m o ż n a  s a d z ie  lu d z i  w  z ie m ię ,  j a k  u na s  k w i a t y  
i p o d l e w a ć  w o d ą  z k o n e w k i .  Z a b r a ł b y m  s ię  do  
n a s z e j  p a n i e n k i  z p a ła c u .  K ie d y ś ,  g d y  t r a f i ł a  p o d  
d e s z cz ,  m ia ła  t a k ie  z a b a w n e ,  p o z le p ia n e  w ł o s y  i 
w y k r z y w i o n ą  b u z ię ,  g n i e w a ł a  się, p ł a k a ła ,  t u p a ła

n o g a m i  i z r y w a ł a  w  g n i e w i e  k w i a t y ,  g n io t ła  je  
w  d ło n i  i c is k a ła  n a  z ie m ię .  A  g d y b y  t a k  ro s ła  n a  
g rz ą d c e ,  n ie  p o m o g ły b y  g r y m a s y ,  m u s ia ł a b y  się  
t y l k o  o t rz ą s a ć  z z im n e j  k ą p i e l i  p o t r z ą s a ją c  l i s t k a m i -  
C h a  1 c h a  ! c h a  ! A lb o ,  ż e b y  s ię  t a m  s ta r y  o g r o d n ik  
z a m i e n i ł  w  r o z ło ż y s tą  j a b ło ń ,  a n a  m ie js c u ,  g d z ie  
s ię  m ie ś c i  j e g o  z a t a b a c z o n y  n o s  w y r o s ł o  m u  c z e r ­
w o n e ,  o k r ą g łe  j a b łk o .  T o b y  d o p ie r o  b y ła  u c ie c h a !  
I m o ż e  w ł a ś n i e  t r z e b a  t y l k o  w y j r z e ć  za  m u r ,  ż e b y  
o g lą d a ć  te  w s z y s t k i e  z a b a w n e  rze c z y .

C o r a z  to  b a r d z i e j  c h c ia ło  s ię  n a s z e m u  p o w o j o w i  
w y j r z e ć  n a  ś w i a t  B o ż y .  Z a c z ą ł  s ię  t e d y  p o w o l i  
s p in a ć  p o  n i e r ó w n y c h  k a m i e n i a c h  i z m u r s z a ły c h  
c e g ła c h .  A  p e w n e g o  d n ia ,  w ł a ś n i e  k i e d y  s k u lo n e  
d o t y c h c z a s  p ą c z k i  r o z w i n ę ł y  się  w  b la d o  r ó ż o w e  
d e l i k a t n e  k ie l i c h y  —  p o w ó j  u j r z a ł  w  m u r z e  s z c z e ­
l in ę .  P r z e z  o t w ó r  l a ł y  się  p o t o k i  c z e r w o n y c h  b l a ­
s k ó w  z a c h o d z ą c e g o  s ło ń c a .  U c i e s z o n y  w y s u n ą ł  
s z y b k o  s w ą  c i e k a w ą  g ł o w in ę ,  u w ie ń c z o n ą  w  m ło ­
d e  k w ie c ie .

P o d  m u r e m  p r z e c h o d z i ło  s ta d o  k r ó w  w r a c a  
j ą c y c h  z p a s t w i s k a .  G ło ś n o  r o z b r z m i e w a ł y  p i s k l i w e  
t o n y  f u ja r k i  p a s t u s z k a ,  k t ó r y  w y g r y w a j ą c  s k o c zn e  
k u j a w i a k i ,  p r z y t u p y w a ł  w e s o ło .  O w c e  p o d ą ż a ły  
z w a r t ą  g r o m a d ą ,  g ło ś n o  p o b e k u ją c  i w z n o s z ą c  c a ­
łe  t u m a n y  k u r z u ,  a za  o w c a m i  k r o c z y ły  p o w a ż n i e  
n a je d z o n e  k r o w y ,  z w o l n a  p r z e ż u w a j ą c  d z ie n n y  p o ­
k a r m .  J e d n a  z n ic h  b ia ła  w  c z a r n e  ła t y ,  z b l i ż y ła  
s ię  do  m u r u  w  c h w i l i ,  k i e d y  c i e k a w y  p o w ó j  w y ­
s u n ą ł  s w ą  c i e k a w ą  g ł ó w k ę .

U j r z a w s z y  d e l i k a t n y  k w i a t e k ,  k r o w a  w y c i ą ­
g n ę ła  g ł o w ę  s p o j r z a ła  n a ń  ł a k o m i e  w y ł u p i a s t e m i  
o c z y m a  i c h c i w i e  o b l i z u ją c  s ię  r z e k ł a : „ P o d o b a s z  
m i się, w i ę c  c ię  z je m  !“ I  z ja d ła . . .

P o t e m  p o s z ła  d a le j ,  o d p ę d z a ją c  o g o n e m  d o k u  
e z l i w e  m u c h y  i b ą k i ,  c ie m n ą  c h m u r ą  c ią g n ą c e  za  
s ta d e m .
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zatem reprezentacya w Radzie państwa musi 
ogromnie czuwać nad tem, aby — jakto 
zwykle do tej pory bywało — kraj nasz nie 
odegrał roli kopciuszka w budżecie pań­
stwowym. Stwierdzić to bowiem trzeba, nie 
wiedzieć po raz który, że Galicya nigdy 
dotąd nie otrzymała od rządu minimum 
egzystencyi, jakie otrzymują hojnie inne 
kraje.

Ostateczna redakcya budżetu będzie za­
łatwioną w jesieni przez radę ministrów. 
Zawczasu przeto musi nasza reprezentacya 
poczynić kroki, aby budżetem państwowym 
na rok 1913 nię został znów nasz kraj po­
krzywdzony. Gdyby się to bow'em stało, 
masy wyborcze musiałyby upatrywać jedy­
nie winę w Kole polskiem, które przecież, 
mimo ostatnich smutnych wypadków parla­
mentarnych, powinno się zdobyć na energię 
i zmusić rząd groźbą odmówienia budżetu 
do uwzględnienia słusznych żądań naszego 
kraju. _______

Uroczystość grunwaldzka.
( U r o c z y s ty  o b c h ó d  —  Z e b r a n ie  w  K lu b ie  r ą k o d z ie l-  
n ic z o - m ie s z c z a ń s k im  —  S m u tn e  i  w e s o łe  re f le k s y e ) .

W  u b ie g łą  n ie d z ie lę  o d b y ł  s ię  z a  i n i c y a t y w ą  
i s t a r a n ie m  „ S t r a ż y  p o ls k ie j  w  K r a k o w i e  o b c h ó d  
g r u n w a l d z k i  n a  p a m i ą t k ę  o d n ie s io n e g o  w  r. 1 4 1 0  
p r z e z  k r ó l a  W ł a d y s ł a w a  J a g ie ł łę  w a l n e g o  z w y c i ę ­
s t w a  n a d  n i e p o k o n a n y m i  a ż  d o  ó w c z e s n y c h  c z a s ó w  
k r z y ż a k a m i .  O b c h ó d  o d b y ł  s ię  ś c iś le  w e d ł u g  u s ta ­
lo n e g o  p r o g r a m u .

R o z p o c z ą ł  s ię  n a b o ż e ń s t w e m  w  k o ś c ie le  N a j ­
ś w ię t s z e j  P a n n y  M a r y i ,  p o d c z a s  k t ó r e g o  w y g ł o s i ł  
ks. d r  C a p u t a  p a t r y o t y c z n e  k a z a n ie .  N a  n a b o ż e ń ­
s t w ie  b y ły  o b e c n e  k r a k o w s k i e  c e c h y  w r a z  z in s y ­
g n i a m i  i c h o r ą g w i a m i ,  R a d a  m ia s ta  z p r e z y d y u m  
n a  c ze le ,  S o k o l i  k r a k o w s c y  i p o d g ó r s c y ,  l i c z n e  s to ­
w a r z y s z e n i a  i t ł u m  p u b l ic z n o ś c i .

P o  n a b o ż e ń s t w i e  u f o r m o w a ł  s ię  n a d e r  s p r a w n i e  
d z ię k i  S t r a ż y  o b y w a t e l s k ie j  p o c h ó d ,  k t ó r y  o t w i e r a ł  
p lu t o n  o c h o t n ic z e j  s t r a ż y  p o ż a r n e j ,  n a s t ę p n ie  szli  
S o k o l i  k r a k o w s c y  i p o d g ó r s c y  z m u z y k ą  n a  c ze le .  
Z a  S o k o ł a m i  s z ła  g r o m a d k a  d z ie c i  p o z n a ń s k ic h ,  
n io s ą c a  p i ę k n y  w i e n i e c  z  k w i e c i a  z n a p is e m  n a  
s a r k o f a g  k r ó l a  W ł a d y s ł a w a  J a g ie ł ły  i k r ó l o w e j  
J a d w ig i .  G r u p k a  ta  z w r a c a ł a  n a  s ie b ie  p o w s z e c h n ą  
u w a g ę .  Z a  d z ie ć m i  p o z n a ń s k i e m i  s z ła  d e le g a c y a  
„ S t r a ż y  P o l s k i e j "  z o g r o m n y m  w i e ń c e m ,  u w i t y m  
z g a łę z i  j o d ł o w y c h ,  o z d o b io n y m  w s t ę g a m i  b ia ło -  
c z e r w o n e m i .  D a l e j  p o s t ę p o w a ł y  ze s z t a n d a r a m i :  
G w i a z d a ,  K ó ł k o  k o n t u s z o w e ,  S t o w .  s łu ż b y  m ie js k ie j ,  
S t o w .  p o ls k ie j  m ł o d z i e ż y  r ę k o d z ie ln ic z e j  „ P r z y j a ź ń " ,  
S t o w .  k a t o l i c k i c h  p r a c o w n i c ,  Z w i ą z e k  N a r o d o w y ,  
k o le ja r z e ,  w r e s z c i e  w s z y s t k i e  c e c h y  k r a k o w s k i e  ze  
s z t a n d a r a m i  i w ło ś c ia n ie .  P o c h ó d  z a m y k a ł  p lu to n  
m i e js k ie j  s t r a ż y  p o ż a r n e j ,  a za  n im  k r o c z y ły  t ł u m y  
p u b l ic z n o ś c i .

N a  w e w n ę t r z n e m  p o d w ó r z u  o k o ło  u s t a w io n e j  
m ó w n i c y  z a t r z y m a ł  s ię  p o c h ó d .  N a  m ó w n i c ę  w s t ą ­
p i ł  w i c e p r e z e s  „ S t r a ż y  p o l s k i e j "  p ro f .  G r a b o w s k i  
i w  g o r ą c y c h  s ło w a c h  p r z y p o m n i a ł  w i e l k ą  c h w i l ę  
d z i e j o w ą  i z w y c i ę s t w o  g r u n w a l d z k i e .  P o  n im  p r z e ­
m a w i a ł  p o s e ł  l u d o w y  W i t o s ,  z W i e r z c h o s ł a w i c ,  
k t ó r y  z a z n a c z y ł ,  że  "myśl n a r o d o w a  t r a f i ł a  j u ż  do  
c h a t  c h ło p s k ic h ;  w ło ś c i a n i n  z r o z u m ia ł ,  że coś  m u  
w  d u s z y  b r a k u j e  i że  tę  p u s tk ę  n a le ż y  w y p e łn ić .
I  r z e c z y w iś c ie  w y p e ł n i ł  j ą  m i ło ś c ią  o jc z y z n y ,  m y ś lą  
n a r o d o w ą ,  p r z y w i ą z a n i e m  do p o k o l e ń  i z r o z u m i e ­
n ie m ,  że  n a r ó d  p o ls k i  n ie  je s t  w c a le  p a s o ż y te m ,  
r o s n ą c y m  n a  o b c e m  d r z e w i e ,  a le  o d r ę b n y m  o r g a ­
n i z m e m  n a r o d o w y m ,  k t ó r y  m a  ś w i e t n ą  p rz e s z ło ś ć ,  
o r a z  n ie z a p r z e c z o n e  p r a w o  d o  r o z w o j u  n a  p r z y ­
s z ło ś ć .  N ie  t r z e b a  b y ć  p e s y m is tą ,  a n i  o d d a w a ć  s ię  
z w ą t p i e n i u  ju ż  c h o ć b y  d la te g o ,  że  P o ls c e  p r z y b y ł o  
i p r z y b y w a  ty s ią c e  n o w y c h ,  u ś w i a d o m i o n y c h  o b y ­
w a t e l i ,  k t ó r z y  t w o r z ą  f u n d a m e n t  p o d  p r z y s z łą  b u ­
d o w ę .  les t  to  s i ła ,  k tó r e j  d a w n i e j  P o ls k a  n ie  m ia ła ;  
te j  s i ły  n i k t  n ie  z ła m ie .

O s t a t n i  w r e s z c i e  m ó w c a  p. S t r ó ż y ń s k i  p r z e ­
m a w i a j ą c y  i m ie n i e m  r ę k o d z i e l n i k ó w  k r a k o w s k i c h  
p o d k r e ś l i ł  g ł ó w n i e  u c z u c ia  p a t r y o t y c z n e  s z e r o k ic h  
w a r s t  m ie s z c z a n  i r ę k o d z i e l n i k ó w ,  k t ó r z y  p r z y  
k a ż d e j  o k a z y i  i p r z y  k a ż d y m  o b c h o d z ie  u c z u c ia  te  
n a jś w i ę t s z e  m a n i f e s t u ją  d a ją c  d o b r y  p r z y k ł a d ,  iż  
m i ło ś ć  d la  O j c z y ż n y ,  j a k i e j  n ie  j e d e n  r a z  d a ło  d o ­
w ó d  r ę k o d z i e ln ic t w o  i m ie s z c z a ń s t w o  k r a k o w s k i e ,  
w  s w y c h  s e r c a c h  i c z y n a c h  z a  p r z y k ł a d e m  p r z o d ­
k ó w  k u l t y w u j e .  1 g d y b y  w y p a d ł o  w  n a g łe j  p o t r z e ­
b ie  d a ć  c z y n n y  te g o  u c z u c ia  w y r a z ,  t a m  n i e w ą t p l i w i e  
z n a jd z ie  s ię  w  p i e r w s z y c h  r z ę d a c h  m ie s z c z a ń s t w o  
k r a k o w s k ie .

P o  u k o ń c z e n iu  w i e c u  z ło ż y ły  d e p u t a c y e  w i e ń c e  
n a  s a r k o f a g  k r ó l a  W ł a d y s ł a w a  J a g ie ł ły  i k r ó l o w e j  
J a d w ig i .

N a  te m  z a k o ń c z y ł a  s ię  u r o c z y s to ś ć .

B e z p o ś r e d n io  p o  o b c h o d z ie  p r z y b y ł a  w i e l k a  
l i c z b a  u c z e s t n i k ó w  d o  K l u b u  r ę k o d z ie ln ic z o  m i e ­
s z c z a ń s k ie g o .  O g r o m n a  s a la  w y p e ł n i ł a  s ię  p o  b r z e g i

p u b l i c z n o ś c ią ,  z ło ż o n ą  z in t e l ig e n c y i ,  m ie s z c z a n  
i r ę k o d z i e l n i k ó w  k r a k o w s k i c h  tu d z ie ż  w ł o ś c i a ń s t w a ,  
w ś r ó d  k t ó r e g o  z n a le ź l i  s ię :  p o s e ł  W i t o s ,  b y ły  p o ­
s e ł  W ó j c i k ,  p. M ł o d z i a n o w s k i  z B r o n o w i e  i in n i  
z n a n i  w  k r a k o w s k i m  p o w i e c ie  d z ia ła c z e  w ło ś c ia ń s c y .

Z e b r a n y c h  p r z y w i t a ł  s e r d e c z n e m i  s ło w y  w i c e ­
p re z e s  K l u b u  r ę k o d z i e ln ic z o  m ie s z c z a ń s k ie g o  r a d c a  
m ie js k i  W a j d a ,  d a ją c  w y r a z  r a d o ś c i ,  iż  m o ż e  
p o w i t a ć  z g r o m a d z o n y c h  p r z e d s t a w i c i e l i  w s z y s t k i c h  
s t a n ó w .  I d e a  K o n s t y t u c y i  3  m a j a ,  n i w e l u j ą c a  
w s z y s t k i e  s ta n y  i p o w o ł u j ą c a  je  do  r ó w n e g o  u d z ia łu  
w  ż y c iu  p u b l i c z n e m ,  z n a la z ła  z a s t o w a n ie  s w e  
w  u r o c z y s t y m  o b c h o d z ie  z w y c i ę s t w a  g r u n w a ld z k i e g o .  
O b y  to  z łą c z e n ie  s ię  t r w a ł o  z a w s z e  a o b j a w i a ł o  
s ię  n i e t y l k o  p r z y  w i e l k i c h  u r o c z y s to ś c ia c h ,  a le  p r z y  
k a ż d e j  p r a c y  n a r o d o w e j .

D r u g i  z a b r a ł  g ło s  p. B a r t o s z e w i c z  i z a z n a ­
c z y w s z y ,  że  w  o b c h o d z ie  g r u n w a l d z k i m  b r a ł y  
u d z i a ł  s z e r o k ie  w a r s t w y  m i e s z c z a ń s t w a  i w ł o ś c i a ń ­
s t w a  k r a k o w s k i e g o  a  b r a k ł o  w  n im  » w i e l k ic h  
i m o ż n y c h «  w z n i ó s ł  o k r z y k  n a  c ze ść  p o s ła  W i t o s a ,  
j a k o  p r z e d s t a w i c i e l a  te j  c zę ś c i  w ł o ś c i a ń s t w a ,  k tó r e  
u ś w i a d o m i o n e  n a r o d o w o ,  p a t r y o t y c z n y m  o w ia n e  
d u c h e m ,  p ie lę g n u je  w z n i o s ł e  id e je  m i ło ś c i  O jc z y z n y ,  
b r o n i  w  c ia ła c h  p r a w o d a w c z y c h  je j  g o d n o ś c i  i h o ­
n o r u ,  j a k  s ię  to  o k a z a ło  n i e d a w n o  w  W i e d n i u  
p o d c z a s  z a t a r g u  K o ł a  p o ls k ie g o  z m in is t r e m  H e i -  
n o ld e m .  P r z e m a w i a ł  n a s t ę p n ie  p o s e ł  W i t o s ,  o ś w i a d ­
c z a ją c ,  iż  p r z y b y ł  z a p r o s z o n y  p r z e z  K o m i t e t ,  a b y  b r a ć  
u d z i a ł  w  u ro c z y s to ś c i ,  p r z y p o m i n a j ą c e j  w i e l k i  a k t  
n a r o d o w y ,  p o  k t ó r y m  w  d a ls z y c h  w i e k a c h  n a s t ą p i ł  
u p a d e k .  N ie  t r w a ł  on  j e d n a k  z b y t  d łu g o :  p r z y s z ła  
c h w i l a  o d r o d z e n ia ,  w  k t ó r e j  w ł o ś c i a ń s t w o  p o w o ł a n o  
do  ro l i  o b y w a t e l i  i o b e c n ie  c h c ą  o n i  b r a ć  u d z ia ł  
w  ż y c iu  p u b l i c z n e m .

N a w i ą z u j ą c  d o  o s ta tn ic h  w y p a d k ó w  p a r l a m e n ­
ta r n y c h ,  o b j a ś n i a ł  p . W i t o s ,  że  d o  w y t n ię t e g o  c e lu  
p r o w a d z ą  w  p o l i t y c e  d w i e  d r o g i :  j e d n a  u t a r t a  
a d r u g a  m n ie j  w y g o d n a .  J e ż e l i  j e d n a k  d r o g i  u ta r te  
o k a z a ł y  s ię  n i e d o b r e m i ,  to  t r z e b a  p r z e s t a ć  iść  
n ie m i ,  a z w r ó c i ć  s ię  n a  d r o g ę  w y b o i s t ą  i c ie rn is tą ,  
n ie  z a c i e m n i o n ą  je d n a k . . .  m i n i s t e r y a l n y m  k a ­
p e l u s z e m .  T r z e b a  iść  d r o g ą  in te r e s u  n a r o d o ­
w e g o  a  n ie  p r y w a t n e g o .  T o  co w  p o l i t y c e  p o ls k ie j  
w e  W i e d n i u  b y ło  d o t ą d  z łe , t r z e b a  w y k o r z e n i ć ,  bo  
im  p r ę d z e j  w e ź m i e m y  s ię  d o  s c y z o r y k a  to w c z e ­
ś n ie j  z a g o i  s ię  r a n a .

S t a w i a ć  b u d o w ę  o d r o d z e n ia  n a r o d o w e g o  m u s i  
s ię  n a  g r a n ic ie ,  a g r a n i t e m  t y m  je s t  m ie s z c z a ń s t w o  
i r ę k o d z i e ln ic t w o  t u d z ie ż  w ł o ś c i a n i e  j a k o  lu d z ie  
c ię ż k ie j  i w i e l k i e j  p ra c y .

P r z e m o w ę  p o s ła  W i t o s a  n a g r o d z o n o  h u c z n y m i ,  
d łu g o  t r w a ł y m i  o k la s k a m i .

P r z e m a w i a l i  n a d to :  w i c e p r e z e s  „ G w i a z d y "  p. 
G ó r k a  i p . S t r ó ż y ń s k i ,  k t ó r y  p o d n ió s ł  z a s łu g i  
p r e z y d y u m  K l u b u  i p .  W o l n e g o  o k o to  z o r g a n i z o ­
w a n i a  n ie z a le ż n y c h  r ę k o d z i e l n i k ó w  i m ie s z c z a n  
k r a k o w s k i c h .

Z  o k a z y i  u r z ą d z o n e g o  o b c h o d u  g r u n w a l d z k i e g o  
n a s u w a  s ię  p o d  p ió r o  k i l k a  u w a g .

N a  p o s ie d z e n iu  R a d y  m i e js k ie j  w  p o p r z e d n i m  
j e s z c z e  ty g o d n iu  o d c z y t a n o  p is m o  »Str ,aży  p o ls k ie j "  
z a p r a s z a ją c e  R a d ę  m ie js k ą  do  w z i ę c i a  u d z ia łu  
w  o b c h o d z ie  g r u n w a l d z k i m .  R a d a  p r z y ję ła  z a p r o ­
s z e n ie  i m i a ł a  w z i ą ć  c z y n n y  u d z i a ł  w  n a b o  e ń s t w ie  
i w  p o c h o d z ie .  N a  k i l k a  d n i  p r z e d  o b c h o d e m  oso-  
b n e m  z n o w u  p is m e m  z a p r o s i ł  p r e z y d e n t  m ia s ta  
c z ł o n k ó w  R a d y  n a  u r o c z y s to ś ć .  P r z y g o t o w a n i a  
w i ę c  b y ły ,  a b y  R a d a  m i e js k a  in  c o r p o re  z p r e z y ­
d y u m  n a  c ze le  b y ła  o b e c n ą .  T a k  n a w e t  u ło ż y ł  
k o m i t e t  i w  p r o g r a m i e  w y z n a c z o n o  je j  z a s z c z y t n e  
m ie js c e .

P r a w d a ,  że  w  k o ś c ie le  M a r y a c k i m  b y ło  k i l k u  
r a d c ó w  m ie js k ic h ,  b y ł  p r e z y d e n t  L e o  i w i c e p r e z y ­
d e n t  S z a r s k i .  A le  s k o r o  s ię  t y l k o  n a b o ż e ń s t w o  
s k o ń c z y ło ,  p o ło ż y l i  p o  s o b ie  u s z y  » o jc o w ie  m ia s ta «  
i w  ś la d  z a  p r e z y d y u m  z m y k a l i ,  a b y  ic h  p r z y ­
p a d k i e m  n ie  w i d z i a n o ,  że  b io r ą  u d z i a ł  w  p a t r y o t y ­
c z n y m  o b c h o d z ie .  A  w ł a ś n i e  t r z e b a  b y ło  p u b l i c z n ie  
p o d c z a s  p o c h o d u  z a d e m o n s t r o w a ć  p a t r y o t y c z n e  
u c z u c ia  R a d y  m i e js k ie j ;  n ie c h b y  te  s z e r o k ie  w a r ­
s t w y  m i e s z k a ń c ó w  m ia s t a  w i d z i a ł y ,  że  ci,  co  n a d  
n im i  s to ją  i r z ą d z ą ,  p ie lę g n u ją  te  s a m e ,  co i on i  
p a t r y o t y c z n e  u c z u c ia .

A  t a k ?  T a k  k p io n o  s o b ie  p o w s z e c h n ie  z u c ie ­
k a ją c y c h  » o jc ó w  m i a s t a * .  D o p r a w d y ,  lo ja ln o ś ć  
p a ń s t w o w a  a u t o n o m ic z n e j  R a d y  k r a k o w s k i e j  jes t ,  
że  s ię  t y ł k o  ł a g o d n ie j  w y r a z i ć  t r z e b a  —  ś m ie s z n ą .

N ic  w i ę c  d z i w n e g o ,  że  ci c z ł o n k o w ie  R a d y  
m ie js k ie j ,  k t ó r z y  w  u r o c z y s to ś c i  b r a l i  u d z ia ł ,  z a ­
s k a r b i l i  s o b ie  p r a w d z i w y  m i r  i s z a c u n e k  w  m ie ś c ie .

Już z d a w i e n  d a w n a  s p r a w d z a  s ię  p r z y s ło w ie ,  
że  d w a j  p o k r e w n i  s o b ie  d u c h o w o  lu d z ie ,  w c z e ś n ie j  
c zy  p ó ź n ie j ,  z n a le ź ć  s ię  m u s z ą ,  j a k  d w a  z ia r n k a  
w  k o r c u  m a k u .  D la c z e g ó ż  t a c y  d w a j  „ lu m in a r z e "  
j a k  K o s o b u c k i  i S t a p i ń s k i  z n a le ś ć  s ię  n ie  m o g l i .  
N a w e t  d łu g o  s ię  n ie  s z u k a l i ,  W  u b ie g łą  z im ę  z n a ­
l a z ł  s w ó j  s w e g o  —  S t a p i ń s k i  K o s o b u c k ie g o .  P r z e ­
c ie ż  o b y d w a j  m a j ą  ty le  w s p ó l n y c h  d a n y c h ,  że  
ł a t w o  m o ż n a  je d n e g o  p o r ó w n a ć  d o  d r u g ie g o .  P r z e ­
c i w k o  o b y d w o m  p o d n ie s io n o  p u b l i c z n ie  t y le  z a r z u ­
t ó w —  a  a n i  j e d e n  a n i  d r u g i  n ie  u s u n ą ł  s ię  z w i d o w n i  
b o  m a ją . . .  „ o d w a g ę "  p a t r z e ć  je s z c z e  lu d z i o m  w  o c zy .  
Jeden  i d r u g i  r a t o w a ł  s ię  u c ie c z k ą  z p r z e d  s ą d u :  
S t a p iń s k i  w  p ro c e s ie  s w y m  z » O j c z y z n ą «  u c ie k ł  
ze  s a l i  s ą d o w e j  —  K o s o b u c k i  u c ie k ł  p r z e d  s ą d e m

o b y w a t e l s k im ,  p r z e d  k t ó r y  g o  p o w o ł y w a ł  o g ó ł  
r ę k o d z i e l n i k ó w .  J e d n e m  s ło w e m  „ g o d z ie n  p a ła c  
P a c a ,  g o d z ie n  P a c  p a ła c a " .

A le  to  je s t  c h a r a k t e r y s t y c z n e ,  że  k ie d y  S t a p i ń ­
s k i ,  a w i ę c  g ł o w a  s t r o n n ic t w a  l u d o w e g o ,  z a g lą d a  
d o  K o ł a  m ie s z c z a r is k ie k o  i t a m  ś c is k a  s ię  z K o s o ­
b u c k i m ,  to  in n i  l u d o w c y ,  ci s z c z e r z y  l u d o w c y ,  te j  
m i a r y  j a k  p o s e ł  W i t o s ,  ł ą c z ą  s ię  z m ie s z c z a ń s t w e m ,  
k t ó r e  s ię  g r u p u je  w  K l u b i e  r ę k o d z i e ln ic z o - m i e -  
s z c z a ń s k im ,  a w i ę c  ta  p o ł o w a  s t r o n n ic t w a  l u d o ­
w e g o  a  d z iś  j u ż  w i ę k s z o ś ć  s t a n o w i ą c a  o p o z y c y a  
w a l c z ą c a  w  i m ię  c zy s to ś c i  z a s a d  i s a m o d z ie ln e j  
p o l i t y k i  l u d o w e j ,  ł ą c z y  s ię  z n a m i  j a k o  z tą  o l b r z y m i ą  
w i ę k s z o ś c i ą  r ę k o d z i e l n i k ó w  i m ie s z c z a n  k r a k o w ­
s k ic h ,  k t ó r z y  p o d ję l i  c ię ż k ą  w a l k ę  z w s z e l k i e m  
z łe m ,  d e p r a w a c y ą  i s z w i n d l e m .

P i e r w s i  z a ło ż y c ie le  s t r o n n ic t w a  l u d o w e g o  m a ­
r z y l i  o te m ,  a b y  o d r o d z o n e  w ł o ś c i a ń s t w o  z łą c z y ć  
d o  w s p ó l n e j  p r a c y ,  z o d r o d z o n e m  m ie s z c z a ń s t w e m  
k r a ju .  P i e r w s z e  l a t a  p r z y n i o s ł y  d o d a t n ie  w  t y m  
k ie r u n k u  r e z u l t a t y .  W i e l k a  l i c z b a  m ie s z c z a n  i r ę k o ­
d z i e l n i k ó w  l w o w s k i c h  w e s z ł a  w  s k ł a d  s t r o n n ic t w a  
l u d o w e g o  i r o z p o c z ę ła  b u d z ić  ,’u ś p io n ą  p o l i t y c z n ie  
w i e ś  p o ls k ą .

K i e d y  j e d n a k  p o l i t y k a  l u d o w a  d o s ta ła  s ię  
w  rę c e  lu d z i  n i e o d p o w ie d n i c h ,  m ie s z c z a ń s t w o ,  
s y m p a t y z u ją c e  d o t y c h c z a s  z l i b e r a l n y m i  p r ą d a m i  
s t r o n n is t w a ,  u c h y l i ło  s ię  n a  b o k ,  c z e k a ją c  o d p o ­
w i e d n i e j  c h w i l i  n a  k o n t y n u o w a n i e  d a ls z e j  p r a c y .  
C z a s y  t a k i e  n ie  n a d c h o d z i ł y ,  b o  S t a p iń s k i  z a m k n ą ł  
z o r g a n i z o w a n y c h  w ło ś c ia n  w  c ia s n y c h  r a m a c h  i n t e ­
r e s ó w  k la s o w y c h ,  w y w o ł u j ą c  z a r a z e m  w a l k ę  w s i  
z m ia s te m .  P r z e c i w k o  te j  w a l c e  n ie u z a s a d n io n e j  
i z g o ła  n ie p o t r z e b n e j  r o z p o c z ą ł  s ię  r u c h  w  s t r o n n i ­
c t w i e  l u d o w e m  w z n i e c o n y  p r z e z  s a m y c h  w ł o ś c i a n ,  
r o z u m n i e  i z d r o w o  n a  s p r a w y  p o l i t y k i  i p r z y s z ło ś ć  
k r a j u  p a t r z ą c y c h .

O b y  z w y c i ę ż y ł a  w  p o ls k ie m  s t r o n n ic t w ie  l u ­
d o w e m  m y ś l  z d r o w a  i w y p a r ł a  d e p r a w a c y ę  a w t e d y  
m o ż e m y  b y ć  p e w n i ,  że r ę k o d z ie ln ic y  i m ie s z c z a n ie  
k r a k o w s c y ,  a c z k o l w i e k  n ie  w c h o d z ą c y  w  s k ła d  
s t r o n n ic t w a ,  a le  z a c h o w u j ą c y  w ł a s n ą ,  s a m o d z i e l n ą  
l i n ię  p o l i t y c z n ą ,  s ta n ą  do  w s p ó ln e j  z o d r o d z o n e m  
w ło ś c ia r i s t w e m  p r a c y  d la  o g ó ln e g o  d o b r a  i le p s z e j  
p rz y s z ło ś c i .

O kredyt budowlany.
R o k o w a n i a  w  s p r a w i e  u t w o r z e n i a  fu n d u s z u  

k r e d y t o w e g o  d la  u d z ie la n ia  k r e d y t ó w  b u d o w l a n y c h  
w e  L w o w i e  i K r a k o w i e  z o s t a ły  u k o ń c z o n e .  U t w o ­
r z y ło  s ię  k o n s o r e y u m ,  z ło ż o n e  z 4  in s t y t u c y i  b a n ­
k o w y c h :  l w o w s k i e j  f i l i i  a u s t r y a c k ie g o  Z a k ł a d u
k r e d y t o w e g o ,  b a n k u  „ U n i o n " ,  g a l i c y j s k i e g o  B a n k u ,  
p r z e m y s ło w e g o  i g a l i c y js k ie g o  B a n k u  L u d o w e g o  
k t ó r e  r a z e m  u t w o r z y ł y  fu n d u s z  8  m i l i o n ó w  k o r o n  
n a  u d z ie le n ie  k r e d y t u  b u d o w l a n e g o  i p o d n ie s ie n ie  
r u c h u  b u d o w l a n e g o  w  K r a k o w i e  i L w o w i e ,  c e le m  
u s u n ię c ia  s ta g n a c y i ,  w y w o ł a n e j  z n a n ą  m o w ą  P r a n -  
g e ra .  R ó w n o c z e ś n i e  p o c z y n io n o  z a r z ą d z e n ia ,  a b y  
d la  w y k o n a n y c h  j u ż  b u d o w l i  z a b e z p ie c z y ć  k r e d y t  
h ip o t e c z n y .

N o w e  k o n s o r e y u m  w e j d z ie  w  ż y c ie  w  n a j b l i ­
ż s z y c h  j u ż  d n ia c h .  K r e d y t y ,  u d z ie la n e  p r z e z  k o n ­
s o r e y u m ,  m a ją  b y ć  n a jp ó ź n ie j  w  c ią g u  p ó ł t o r a  r o k u  
s p ła c o n e .  K o n s o r e y u m  m a  s ię  r o z w ią z a ć ,  g d y  p r z y ­
w r ó c o n e  b ę d ą  n o r m a ln e  s to s u n k i  n a  ta r g u  b u d o ­
w l a n y m  i k r e d y t o w y m .  S to p a  p r o c e n t o w a  d la  k r e ­
d y t ó w  b u d o w l a n y c h  b ę d z ie  n iż s z a ,  n i ż  d o t y c h c z a ­
s o w a ,  k t ó r a  c zę s to  p r z e n o s i ł a  10 p ro c .

C e le m  z a b e z p ie c z e n ia  k r e d y t u  h ip o t e c z n e g o  
n a  w y k o n a n e  ju z  b u d o w l e ,  k o n s o r e y u m  w e s z ło  
w  p o r o z u m ie n i e  z a u s t r y a c k i m  Z a k ł a d e m  k r e d y t o ­
w y m  z ie m s k im ,  k t ó r y  w p r a w d z i e  w  u d z ie la n iu  
k r e d y t ó w  b u d o w l a n y c h  n ie  w e ź m i e  u d z ia łu ,  j e d n a k  
w  k o m i t e c i e  z a r z ą d z a j ą c y m  k o n s o r e y u m  z a s ia d a ć  
b ę d z ie  s ta le  c e n z o r  Z a k ł a d u  k r e d y t o w e g o  z i e m ­
s k ie g o ,  k t ó r y  g o t ó w  b ę d z ie  z a m i e n ić  k r e d y t  b u d o ­
w l a n y  n a  k r e d y t  h ip o t e c z n y .

Z Cechu stolarzy i bednarzy.
( S p ia w o z d a n ie  z  o s ta tn ie g o  W a ln e g o  Z g r o m a d z e n ia ) .

N a d z w y c z a j n e  w a l n e  z g r o m a d z e n ie  c z ł o n k ó w  
S t o w a r z y s z e n i a  s t o la r z y  i b e d n a r z y  w  K r a k o w i e  
o d b y ło  s ię  d n ia  1 6  l ip c a  b. r. o g o d z .  7  w i e c z o r e m  
w  l o k a l u  K lu b u  r ę k o d z ie ln . - m ie s z c z a ń s k ie g o  p o d  
p r z e w o d n i c t w e m  S ta r s z e g o  c e c h u  p. Jan a  W o ln e g o ,  
i w  o d e c n o ś c i  s e k r e t a r z a  M a g i s t r a t u  D r a  M a r y a n a  
K le j i ,  j a k o  k o m is a r z a  c e c h o w e g o .

W  z a g a je n iu  w y j a ś n i a  S t a r s z y  c e c h u  ce l  te g o  
z g r o m a d z e n ia .  C e l  te n  s to i  w  ś c is ły m  z w i ą z k u  
z u m o w ą ,  z a w a r t ą  z r o b o t n i k a m i  w  o s t a t n ic h  d n ia c h  
c z e r w c a  b . r. Z g r o m a d z e n i e  o b e c n e  n ie  m a  w c a l e  
z a  z a d a n ie ,  a b y  z a t w i e r d z a ć  z a w a r t ą  u m o w ę ,  b o  
to  s ię  s ta ło  n a  w a l n e m  z g r o m a d z e n i u  w  d n iu  2 7  
c z e r w c a  b. r. P o n i e w a ż  j e d n a k  n a  t e m  w a l n e m  
z g r o m a d z e n i u  b y l i  o o e c n i  ś c iś le  t y l k o  c z ł o n k o w ie  
S t o w a r z y s z e n i a  s t o la r z y  i b e d n a r z y ,  a w  K r a k o w i e  
z n a j d u ją  s ię  p r z e m y s ło w c y  s to la r s c y ,  k t ó r z y  s to ją  
p o z a  S t o w a r z y s z e n i e m ,  a  d o  k t ó r y c h  z a w a r t a  u m o ­
w a  m a  s ię  t a k ż e  o d n o s ić  —  d o  ty c h  n a le ż ą  m a j ­
s t r o w i e  s to la r s c y  w y z n a n i a  m o jż e s z o w e g o ,  —  p o ­
n i e w a ż  d a le j  u m o w a  ta  n ie  b ę d z ie  b e z  w p ł y w u  n a  
s t o s u n k i  w  p r z e m y ś le  s t o la r s k im  w  P o d g ó r z u ,
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jen era ln e  zastępstwo wszystkich zjednoczonych  

fabryk ceramicznych w Austryi p o ie ca :
papę dachową, te r  gazowy, karbolineum , dachów ki i  w szelkie w yroby betonowe, farby chemiczne i ziemne z własnej fabryki farb  w  Krzeszowicach.

rury kamionkowe wewnątrz i zewnątrz glazerowane, w ra z  z w szystkiem i częściami 
fasonowem i potrzebnem i do kanalizacy i w  szczególności: spody, w pusty i stu­
dzienki kanałow e, posadzki kamionkowe i flizy  fajansowe na ściany, piace kaflowe  
w zorzyste i g ładkie w  najrozm aitszych kolorach wapno skaliste z wapienników  
własnych w  Rząsce koło Krakowa i Glinnej Nawaryi koło Lwowa, gips murarski z w ła­
snej fabryki- w  Glinnej Nawaryi zaprawę fasadową TERRABONA1' zwłasnej fabryki 
w Krzeszowicach cem ent portlandzki, wapno hydrapiiczne m urarskie  i fasadowe

d la t e g o  z a r z ą d z i ł  W y d z i a ł  S t o w a r z y s z e n i a  d z is ie js z e  
z g r o m a d z e n i e .

Z a w a r t a  u m o w a  z a t w i e r d z o n ą  j u ż  z o s t a ła  p r z e z  
w a l n e  z g r o m a d z e n i e  z d n ia  2 7  c z e r w c a  b. r., p o ­
n o w n e  w i ę c  g ło s o w a n i e  w  t y m  k i e r u n k u  je s t  z b y ­
te c z n e  p o d  w z g l ę d e m  f o r m a l n y m .  P r o s i  m i m o  to  
p. S ta r s z y ,  o b e c n y c h  s z c z e g ó ln ie  n ie n a le ż ą c y c h  do  
S t o w a r z y s z e n i a ,  a b y  w y p o w i e d z i e l i  s w o j e  u w a g i  
o te j  u m o w i e .  P o n i e w a ż  w  z a r z ą d z o n e j  d y s k u s y i  
n i k t  g ło s u  n ie  z a b ie r a ł ,  p o d d a je  p . S ta r s z y  r a z  je  
s zc ze  —  p r o f o r m a  —  p o d  g ł o s o w a n i e  w n io s e k
0  p r z y ję c ie  u m o w y .  Z a  t y m  w n i o s k i e m  o ś w i a d c z y l i  
s ię  w s z y s c y  o b e c n i  b e z  w y j ą t k u .

W  d a ls z y m  c ią g u  d y s k u s y i  n a d  s p r a w ą  u m o w y  
w e z w a ł  p. S t a r s z y  o b e c n y c h  do  z a s t a n o w ie n i a  s ię  
j a k i c h b y  n a le ż a ł o  u ż y ć  ś r o d k ó w ,  a b y  n ie  d o p u ś c ić  
do p o m i j a n i a  w a r u n k ó w  u m o w y  p r z e z  p o s z c z e ­
g ó ln y c h  p r a c o d a w c ó w ,  lu b  p r z e z  r o b o t n i k ó w .  P r z y  
te j  s p o s o b n o ś c i  z w r a c a  s ię  p. S ta r s z y  do  o b e c n y c h  
n a  z g r o m a d z e n i u  d e le g a t ó w  S t o w a r z y s z e n i a  c z e la ­
d n i k ó w  z p r z e d s t a w i e n i e m ,  że  je s t  r ó w n i e ż  o b o ­
w i ą z k i e m  W y d z i a ł u  S t o w a r z y s z e n i a  c z e l a d n i k ó w ,  
a b y  c z u w a ł  n a  p r z e s t r z e g a n ie m  u m o w y  p r z e z  r o ­
b o t n i k ó w .

C h o c i a ż  śc is łe  p r z e s t r z e g a n ie  u m o w y  p r z e z  
p r a c o d a w c ó w  je s t  ic h  m o r a l n y m  o b o w i ą z k i e m ,  to  
j e d n a k ż e  w  p o p r z e d n i m  o k r e s ie  u g o d o w y m  t. j.  o d  
r. 1 9 0 8  d o  r. 1 9 1 2  b a r d z o  w i e l u  do  n ie j  s ię  n ie  
s t o s o w a ło .  P o n i e w a ż  t a k i e  p o s t ę p o w a n i e  m o ż e  z d e ­
m o r a l i z o w a ć  r o b o t n i k ó w ,  że  b ę d ą  w y m a g a n i a  s w e  
n a w e t  w  c za s ie  t r w a n i a  u m o w y  p o d n o s i l i ,  u c h w a l i ł  
p r z e t o  W y d z i a ł  S t o w a r z y s y e n i a  s t o la r z y  i b e d n a r z y ,  
a b y  k a ż d y  c z ło n e k  p o d p is a ł  d e k la r a c y ę ,  że  s ię  do  
u m o w y  b e z w a r u n k o w o  b ę d z ie  s t o s o w a ł .  F o r m u la r z  
t a k i e j  d e k l a r a c y i ,  z e s t a w i o n y  p r z e z  W y d z i a ł ,  o d c z y ­
t a ł  p . S t a r s z y  n a  z g r o m a d z e n iu ,  k t ó r e  j ą  z a t w i e r ­
d z i ło ,  u c h w a l a j ą c  r ó w n o c z e ś n ie  j e d n o m y ś l n ie  w n i o ­
s ek ,  że  d e k l a r a c y ę  tę  w i n n i  w s z y s c y  c z ł o n k o w ie  
p o d p is a ć .

N a  te m  z a k o ń c z o n ą  z o s t a ła  a k c y a  u g o d o w a  
m i ę d z y  p r a c o d a w c a m i  a  r o b o t n i k a m i  s to la r s k im i .  
W o b e c  te g o  p. S y d o r  w  im ie n iu  d e le g a t ó w  S to ­
w a r z y s z e n i a ,  w y b r a n y c h  d o  p e r t r a k t a c y i  u g o d o w y c h  
i z a w a r c i a  u m o w y ,  s k ła d a  p o w i e r z o n e  im  m a n d a t y  
d z i ę k u j ą c  z a  o k a z a n e  im  z a u f a n ie .

P .  S t a r s z y  d z i ę k u j e  r a z  je s z c z e  p p .  d e le g a t o m  
za  ic h  t r u d y  i w y t ę ż a j ą c ą  p r a c ę  o k o ło  d o p r o w a ­
d z e n ia  do  s k u t k u  u g o d y .  N a g r o d ą  d la  n ic h  n ie c h  
b ę d z ie  p r z e k o n a n ie ,  że p r a c o w a l i  d la  d o b r a  z a w o d u
1 s w y c h  k o le g ó w .

P o  z a ł a t w i e n i u  s p r a w y  u m o w y  z a r z ą d z i ł  p a n  
S ta r s z y  d y s k u s y ę  n a d  k w e s t y ą  r ó ż n y c h  n a d u ż y ć ,  
p o p e ł n i a n y c h  w  p r z e m y ś le  s t o la r s k im ,  o ra z  n a d  
d o s t a w ą  w y r o b ó w  s to la r s k ic h  p r z e z  o b c y c h  p r o ­
d u c e n t ó w  i h a n d la r z y .  S k o n s t a t o w a n o ,  że  n ie t y łk o  
p r y w a t n i  w ła ś c ic ie le ,  a le  n a w e t  z a k ł a d y  i in s t y t u -  
c ye  p u b l i c z n e  s p r o w a d z a j ą  w s z y s t k i e  w y r o b y  s to ­
la r s k ie ,  p o t r z e b n e  d o  u r z ą d z e n ia ,  z p o z a  k r a j u  i p o ­
m i ja j ą  z u p e łn ie  m i e j s c o w y c h  r ę k o d z i e ln ik ó w .  W i e l ­
k ie  s u m y  w y s y ł a n e  b y w a j ą  za  g ra n ic ę ,  —  m ie js c o ­
w y m  r ę k o d z i e ln ik o m  p o z o s t a w i a  się  t y l k o  m n ie js z e  
r z e c z y  do  w y k o n a n i a .  N a j n i e b e z p i e c z n ie j s z y m i  i n a j ­
s z k o d l i w s z y m i  k o n k u r e n t a m i  d la  s t o la r z y  są n a s i  
ta p ic e r z y .  O n i  n ie  t y l k o  s p r o w a d z a j ą  p o t r z e b n e  
d la  s ie b ie  w y r o b y  s to la r s k ie  z z a g r a n ic y ,  a le  p o ­
d e jm u ją  s ię  d o s t a w y  k o m p l e t n e g o  u r z ą d z e n ia ,  a w i ę c  
n a w e t  t a k ic h  s p r z ę t ó w ,  k t ó r e  ś c iś le  n a le ż ą  d o  w y ­
r o b ó w  s to la r s k ic h  i z t a p i c e r s t w e m  n ic  n ie  m a ją  
s p ó ln e g o .  A  z n a j d u ją  o n i  p o p a r c ie  n a w e t  u w ł a d z  
i i n s t y t u c y i  p u b l i c z n y c h ,  k tó r e  ich  d o p u s z c z a ją  do  
o f e r o w a n ia  n a  w y r o b y  w y ł ą c z n i e  s to la r s k ie .  D o ­
w o d e m  te g o  n a j l e p s z y m  o b e c n a  w y s t a w a  a r c h i t e ­
k t o n ic z n a ,  n a  k t ó r e j  t a p i c e r z y  w y s t ą p i l i  z w y r o b a m i  
s t o la r s k im i  p o d  w ł a s n ą  f i r m ą .

N i e m n i e j  s z k o d l i w i e  o d d z i a ł y w a  n a  p o ło ż e n ie  
m a j s t r ó w  s to la r s k ic h  f a k t ,  że  są  in s t y t u c y e ,  k tó r e  
n a  w ł a s n ą  p o t r z e b ę  w y k o n u j ą  r o b o t y  s to la r s k ie  
p r z e z  s ie b ie  p r z y ję t y m i  i o p ł a c a n y m i  r o b o t n i k a m i .

T a k  p o s t ę p u je  je d e n  z m i e j s c o w y c h  k o n w e n ­
t ó w  d ia  z a o p a t r z e n ia  b u d o w a n e g o  p r z e z  s ie b ie  k o ­
ś c io ła  w  w y r o b y  s to la r s k ie .  P o s t ę p o w a n i e  t a k ie  
je s t  p r o s t e m  p a r t a c t w e m ,  k tó r e  w  m y ś l  p r z e p i s ó w  
u s t a w y  p r z e m y s ło w e j  p o w i n n o  b y ć  p r z e z  w ł a d z e  
z a k a z a n e ,  a  n a w e t  k a r a n e ;  p o s t ę p o w a n i e  t a k ie  ró  
w n a  s ię  d z ia ła n iu  ż y d o w s k i c h  w ł a ś c i c i e l i  s k ł a d ó w  
z m e b la m i ,  k t ó r z y  t a k ż e  z a t r u d n i a ją  p o  s w o ic h  
s k ła d a c h  r o b o t n i k ó w  s t o la r s k ic h ,  c h o c ia ż  d o  te g o

n ie  m a j ą  ż a d n e g o  u p r a w n ie n i a .  T a k i c h  w y p a d k ó w  
n ie  m o ż n a  t o le r o w a ć ,  m u s z ą  o n e  b y ć  ś c ig a n e  i tę  
p io n e ,  j e ż e l i  e g z y s t e n c y a  r ę k o d z i e l n i k ó w  s to la r s k ic h  
n ie  m a  b y ć  p o w a ż n i e  z a g r o ż o n a .

Z g r o m a d z e n i e  z w r ó c i ł o  s ię  z a p e le m  d o  s w o ­
je j  s t a r s z y z n y  w z g l ę d n i e  W y d z i a ł u ,  a b y  w  ty m  
k i e r u n k u  w y s t ą p i ł  z c a łą  s t a n o w c z o ś c ią  o i le  m u  
do  te g o  p r a w o  p r z y s łu g u je .  P o n i e w a ż  j e d n a k  s p e ł ­
n ie n ie  te g o  z a d a n i a  b y ło b y  d la  W y d z i a ł u ,  s k ł a d a ­
ją c e g o  się z k i l k u  t y l k o  c z ł o n k ó w ,  w p r o s t  n i e m o ­
ż l i w e ,  w y b r a ł o  z g r o m a d z e n i e  o s o b n y  k o m i t e t ,  k t ó ­
re g o  z a d a n ie m  b ę d z ie  ś le d z e n ie  w s z e l k ic h  n a d u ż y ć  
w y ż e j  w y m i e n i o n y c h  i o b m y ś le n ie  ś r o d k ó w  i s p o ­
s o b ó w ,  j a k b y  t y m  n a d u ż y c io m  z a r a d z ić .

J e d e n  z u c z e s t n i k ó w  z g r o m a d z e n ia  w y k a z y w a ł ,  
że  p o w o d e m  m a t e r y a ln e g o  u p a d k u  p r z e m y s ł o w c ó w  
s t o la r s k ic h  je s t  b r a k  z a w o d o w e j ,  n a  u s t a w i e  o p a r ­
te j  o r g a n iz a c y i  w ś r ó d  m a j s t r ó w  w y z n a n i a  m o jż e -  
s z o w e g o .  P o n i e w a ż  n ie  n a le ż ą  o n i  d o  S t o w a r z y ­
s z e n ia  c z y l i  c e c h u  s to la r z y  i b e d n a r z y  w  K r a k o w i e ,  
n i e m a  p r z e to  w ś r ó d  n ic h  ż a d n e j  k o n t r o l i ,  c zy  i o i le  
p o s ia d a ją  o n i  k w a l i f i k a c y e  do  w y k o n y w a n i a  s to ­
l a r s t w a  s a m o d z ie ln ie .  U p r a w n i e n i e  u z y s k u ją  o n i  
o d  w ł a d z y  b a r d z o  ł a t w o ,  b o  n ie  t r u d n o  im  p o z y s k a ć  
ś w i a d e c t w a  p r a c y .  P o n i e w a ż  ś w i a d e c t w a  te  n ie  
p o d le g a ją  o c e n ie  z a w o d o w e j ,  p o n i e w a ż  d a le j  n i e ­
w i a d o m o  o d  k o g o  i g d z ie  w y r a b i a j ą  s o b ie  ś w i a ­
d e c t w a  w y z w o l i n ,  z d a r z a  się, że  k a r t y  p r z e m y s ło w e  
n a  s t o la r s t w o  z y s k u j ą  lu d z ie ,  k t ó r z y  o s t o la r s t w ie  
n ie  m a ją  p o ję c ia .  N a d  tą  s p r a w ą  p o w i n i e n b y  cech  
p o m y ś le ć .

Z g r o m a d z e n i e  p o le c a  W y d z i a ł o w i  S t o w a r z y ­
s z e n ia ,  a b y  s p r a w ę  tę  w z i ą ł  p o d  r o z w a g ę .

W  s p r a w i e  u d z ia łu  m a j s t r ó w  s t o l a ’ s k ic h  w  w y ­
s t a w ie  a r c h i t e k t o n ic z n e j  u c h w a l o n o  n a  w n io s e k  
W y d z i a ł u  w y b r a ć  k o m is y ę ,  k t ó r a b y  z b a d a ł a  p r z e d ­
m io t y  w y s t a w o w e  z z a k r e s u  s t o l a r s t w a  i z d a ła  
s p r a w o z d a n ie  i o c e n ę  co d o  j a k o ś c i  w y k o n a n ia .  
Z a r z ą d z e n i e  to  p o w z ię t o  d la te g o ,  że d o t y c h c z a s  
o r o b o ta c h  s to la r s k ic h ,  w y k o n a n y c h  p r z e z  m i e j ­
s c o w y c h  r ę k o d z i e ln ik ó w ,  n ie  b y ło  p r a w i e  ż a d n e j  
w z m i a n k i ,  p r ó c z  w y m i e n i e n i a  n a z w i s k  t y c h  m a j ­
s t r ó w ,  k t ó r z y  w y s t a w ę  o b e s ła l i .  N a t o m ia s t  p o d n o ­
s zo n o  b a r d z o  u r z ą d z e n ia ,  d o k o n a n e  p r z e z  t a p i c e ­
r ó w .  T a  je d n o s t r o n n o ś ć  j e s t p o p r o s t u  ra ż ą c a .  R ó w n o ­
c z e ś n ie  u c h w a l i ł o  z g r o m a d z e n ie ,  a b y  W y d z i a ł  S t o ­
w a r z y s z e n i a  o d n ió s ł  s ię  d o  K o m i t e t u  w y s t a w o w e g o
0  p o w o ł a n i e  j e d n e g o  z c z ł o n k ó w  c e c h u  s to la r z y
1 b e d n a r z y  w  s k ł a d  ju r y .

Walne Zgromadzenie Stowarzyszenia 
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W a l n e  z g r o m a d z e n i e  S t o w a r z y s z e n i a  k a p e lu s z  
n i k ó w ,  r ę k a w i c z n i k ó w ,  g a r b ia r z y ,  f a r b i a r z y  i t d. 
w  K r a k o w i e  o d b y ło  s ię  w  d n iu  18.  l i p c a  1 9 1 2  o 
g o d z .  8. w i e c z o r e m  w  s a l i  z e b r a ń  K lu b u  r ę k o d z ie l -  
n ic z o - m ie s z c z a ń s k ie g o .  Z g r o m a d z e n i u  p r z e w d n i c z y ł  
S ta r s z y  c e c h u  p. A n t o n i  J a ro s z ,  —  ze  s t r o n y  m a ­
g is t r a tu  j a k o  w ł a d z y  n a d z o r c z e j  b r a ł  u d z ia ł  w  te m  
Z g r o m a d z e n i u  R a d c a  M a g i s t r a t u  p. A d a m  G r o e le  
w  c h a r a k t e r z e  k o m is a r z a  c e c h o w e g o .  P o  z a g a j e n i u  
z g r o m a d z e n i a  p o d a je  p. S ta rs z y ,  że  d o  S t o w a r z y ­
s z e n ia  p r z y s t ą p i ł o  t r z e c h  n o w y c h  c z ł o n k ó w  na  p o d ­
s t a w i e  o t r z y m a n e j  k a r t y  p r z e m y s ło w e j ,  d w ó c h  zaś  
u b y ło  w s k u t e k  ś m ie r c i ,  a  m i a n o w i c i e  ś. p. R a u s c h  
F r a n c is z e k  i b ł .  p. H o c h s t im ,  n a  w e z w a n i e  p. S t a r ­
s ze g o  u c z c i l i  z g r o m a d z e n i  ic h  p a m ię ć  p r z e z  p o ­
w s t a n ie .

P o  z a t w i e r d z e n i u  p r o t o k o łu  z p o p r z e d n ie g o  
w a l n e g o  z g r o m a d z e n ia ,  o d b y te g o  w  d n iu  2 9 .  s t y ­
c z n ia  b. r. o d c z y t a n o  s p r a w o z d a n ie  z d o t y c h c z a ­
s o w e j  c z y n n o ś c i  W y d z i a ł u ,  p r z y c z e m  p. S ta r s z y  
z a z n a c z a ,  że  s p r a w o z d a n ie  to  o g r a n ic z a  s ię  t y lk o  
n a  czas  o d  1. s ty c z n ia  d o  k o ń c a  c z e r w c a  b. r. —  
p r z y  n a s t ę p n e m  z g r o m a d z e n i u  o b e jm ie  o n o  d o p i e ­
ro  s p r a w y  za  c a ły  r o k  a d m in is t r a c y jn y .  W y d z i a ł  
w  c z a s o k re s ie  s p r a w o d a w c z y m  z a j ą ł  s ię  s p r a w ą  
u c z n ió w  z a w o d o w y c h ,  k t ó r a  p o p r z e d n i o  b y ła  z u ­
p e łn ie  z a n i e d b a n a  t a k  d a le c e ,  że  n a w e t  n ie  o d b y ­
w a n o  e g z a m i n ó w  c z e la d n ic z y c h ,  c h o c ia ż  b y l i  k a n ­
d y d a c i ,  k t ó r y m  s ię  k u r s  n a u k i  s k o ń c z y ł .  K a n d y d a c i  
ci w e z w a n i  w  l u t y m  b .  r. do  e g z a m in u  p r z e d  k o ­

m is y ę ,  u t w o r z o n ą  p r z y  S t o w a r z y s z e n iu ,  z d a l i  go  
z b a r d z o  d o b r y m  w y n i k i e m .

D a l e j  w y s t ą p i ł  W y d z i a ł  p r z e c i w k o  n a d u ż y c i o m  
o s ó b ,  k tó r e  b e z  u p r a w n i e n i a  w y k o n u j ą  r o b o t y  p r z e ­
m y s łó w ,  r e p r e z e n t o w a n y c h  w  S t o w a r z y s z e n iu .  T u  
n a le ż ą  p r z e d e w s z y s t k i e m  k u p c y ,  k t ó r z y  p r z y jm u j ą  
b e z p r a w n i e  do  o d n o w i e n ia  k a p e lu s z e .  C h o c i a ż b y  
o n i  r o b o t y  t a k i e  o d d a w a l i  d o  w y k o n a n i a  u p r a w n i o ­
n y m  p r z e m y s ło w c o m ,  to  i t a k  u s z c z u p la ją  o n i  ich  
z a r o b k i ,  b o  n ie  w y p ł a c a j ą  im  p e łn e j  k w o t y ,  j a k ą  
o d  s tro n  p o b ie r a ją .

O d  s a m e g o  p o c z ą t k u  s w e g o  u r z ę d o w a n i a  z w a l ­
c z a ł  W y d z i a ł  n i e p r a w n e  w y k o n y w a n i e  p r z e m y s łu  
p r z e z  j e d n o s t k i ,  k t ó r e  n ie  m a j ą  k a r t y  p r z e m y s ł o ­
w e j .  S p o w o d o w a ł  te ż  w  k i l k u  w y p a d k a c h ,  że  M a ­
g is t r a t  z a m k n ą ł  t a k ie  p r a c o w n i e  i z a b r a ł  n a r z ę d z ia  
o d n o ś n e ,  —  n a k ł a d a j ą c  r ó w n o c z e ś n ie  g r z y w n y  n a  
d o t y c z ą c y c h  w i n o w a j c ó w .

S p o s ó b  a d m in is t r a c y i  s p r a w  S t o w a r z y s z e n i a  
w o g ó le ,  a a d m in is t r a c y i  f i n a n s o w e j  w  s z c z e ­
g ó ln o ś c i  s ta r a ł  s ię  W y d z i a ł  u le p s z y ć ,  n a d a ć  m u  
p e w n ą  je d n o l i t o ś ć .  K u  t e m u  c e l o w i  w p r o w a d z i ł  
k i l k a  k s i ą g  a d m in is r a c y jn y c h  n. p. k s ię g ę  k a s o w ą .

C e l e m  u s ta le n ia  i u r e g u l o w a n i a  d o c h o d ó w  
S t o w a r z y s z e n i a  z a p r o w a d z i ł  W y d z i a ł  s y s t e m a t y ­
c zn e  ś c ią g a n ie  w k ł a d e k ,  —  r ó w n o c z e ś n ie  za ś  z a ­
r z ą d z i ł  p r z y m u s o w e  ś c ią g n ię c ie  z a le g ły c h  n a l e ż y - 
to śc i  s t o w a r z y s z e n io w y c h .  Z a z n a c z y ć  d a le j  p o w i n ­
n iś m y ,  że  z a le g ło ś c i  te  n a r o s ły  w s k u t e k  n i e d b a l ­
s t w a  p o p r z e d n ie g o  Z a r z ą d u  S t o w a r z y s z e n i a ,  k t ó r y  
n ie  d o p i l n o w a ł  r e g u la r n e g o  ś c ią g a n ia  n a le ż y t o ś c i .

Z  p o r z ą d k u  d z ie n n e g o  n a s t ą p i ło  s p r a w o z d a n ie  
z a d m in is t r a c y i  k a s o w e j  z a  r o k  1 9 1 1 .  P r z e d ło ż o n e  
z a m k n i ę c ie  r a c h u n k o w e  p r z y ję ło  z g r o m a d z e n i e  do  
w ia d o m o ś c i .

Z a t w i e r d z o n o  n i e m n ie j  p r e l i m i n a r z  d o c h o d ó w  
i w y d a t k ó w  n a  r o k  1 9 1 2 ,  k t ó r y  i m i e n i e m  W y d z i a ­
łu  p r z e d s t a w i ł  p . H .  K a m s ie r .  D o c h o d o d y  p r e l i m i ­
n o w a n e  są w  k w o c i e  1 3 7 4  K ,  za ś  w y d a t k i  w  w y ­
s o k o ś c i  1 0 9 7  K .  —  o k a z u j e  s ię  p r z e to  n a d w y ż k a  
w  k w o c i e  2 7 7  K .  —  P o  p o w z ię c i u  u c h w a ł y  co do  
o d p is a n ia  d w o m  c z ło n k o m  z a le g ły c h  n a le ż y t o ś c i  
s t o w a r z y s z e n io w y c h  i o m ó w i e n i u  s p r a w y  d a ls z e g o  
ś c ig a n ia  j e d n o s t e k ,  k t ó r e  b e z  u p r a w n i e n i a  w y k o ­
n u j ą  p r z e m y s ł ,  z a m k n ą ł  p. S t a r s z y  z g r o m a d z e n ie  
o g o d z .  10. w  n o c y .

Pod rozw agę!
N a s z e  T a t r y  p o c h ł a n i a j ą  r o k  r o c z n ie  n o w e  

i c o r a z  l i c z n ie js z e  o f ia r y .  M i m o  to  g o r ą c z k a  z w i e ­
d z a n ia  ic h  i p ię c ia  s ię  n a  n a jw y ż s z e  i n a jb a r d z ie j  
n ie b e z p ie c z n e  s z c z y ty  s ta ła  s ię  w p r o s t  e p id e m ią ,  
g r a s u ją c ą  w  s z e r o k ic h  k o ła c h  t u r y s t ó w .  L u d z i e  te g o  
r o d z a ju  c h o r o b ą  o w ła d n i ę c i ,  m a j ą  s w o j ą  s p e c y a ln ą  
p s y c h ik ę ,  k t ó r e j  p r z e k s z t a ł c ić  n ie  p o d o b n a .  A m b i -  
c y a  ic h  ro ś n ie  z b ie g ie m  c z a s u  i  k o n c e n t r u je  s ię  
w  z m a g a ją c e j  s ię  c h ę c i  o s ią g a n ia  n a jw y ż s z y c h  k a r ­
k o ło m n y c h  s z c z y t ó w .  U le c z y ć  tę  c h o r o b ę  t r u d n o  
a r t y k u ł e m  d z i e n n ik a r s k im  n ie  m n ie j  j e d n a k  n a le ż y  
z w ó c i ć  u w a g ę  r o z u m n y c h  lu d z i ,  że  t a k a  t u r y s t y k a  
n ie  le ż y  w  in te r e s ie  je j  r o z w o j u ,  s p o łe c z e ń s t w o  
p o ls k ie  p o z b a w i a  n i e j e d n o k r o t n ie  lu d z i  d z ie ln y c h  
i p o ż y t e c z n y c h ,  że  t e d y  je s t  c z e m ś  u j e m n e m ,  z łe m ,  
k tó r e  t r z e b a  w y k o r z e n i ć .

K a ż d ą  c z y n n o ś ć  lu d z i  o c e n ia  s ię  z a w s z e  m i a r ą  
d o b r a  p u b l i c z n e g o  i p o ż y t k u  s p o łe c z n e g o .  R o z w a ­
ż m y  c zy  t u r y s t y k a  o p ie r a ją c a  s ię  n a  z d o b y c iu  p e ­
w n e g o  b a r d z o  w y s o k i e g o  s z c z y tu  w  n a js z c z ę ś l i ­
w s z y m  r a z ie  p r z y n o s i  w o g ó l e  coś s p o łe c z e ń s t w u  
d o d a t n ie g o  ?

Z a s t r z e d z  s ię  t r z e b a ,  i ż ' a r t y k u ł  n in ie js z y  n ie  
j e s t  w y m i e r z a n y  p r z e c i w k o  r a c y o n a ln e j  tu r y s ty c e ,  
le c z  p r z e c i w k o  h a z a r d o w a n iu ,  n a j z u p e ł n i e j  n i e p o ­
t r z e b n ie ,  ż y c ia .  P o  p r z e c z y t a n iu  c a ło ś c i ,  p r z e k o n a ć  
s ię  m u s i  k a ż d y ,  że  t e n d e n c y ą  je g o  je s t  p o w s t r z y m a ­
n ie  je d n o s t e k  o d  n a r a ż a n i a  s ię  n a  u t r a t ę  ż y c ia .

O t ó ż  w r a c a j ą c  d o  p y t a n ia ,  n a le ż y  s t w i e r d z i ć  
z c a łą  s ta n o w c z o ś c ią ,  że  o s ią g n ię c ie  p r z e z  d a n e g o  
o s o b n ik a ,  w y ż s z e g o  s z c z y tu  o d  d o t y c h c z a s  o s ią g n ię ­
ty c h ,  p r z y n o s i  w  r e z u l t a c ie  s p o łe c z e ń s t w u  z e ro  
p lu s  z e ro  p o ż y t k u  d la  n a u k i  i w i e d z y .  O  i le  b o ­
w i e m  t u r y s t y k a  r a c y o n a in a  a w i ę c  p r z e d s ię b r a n ie  
w y c ie c z e k  w  g ó r s k ie  gjgolice  z a p o z n a j e  u c z e s t n i

9UT0-P9L9IS W. RIPPER KRAKÓW, SMOLEŃSKA 31, NR 107.
W ynajem  sam ochodów  krytych i otw artych. — Światowy olbrzym i (.arage dla pom ieszczenia 35 wozów. — 
Pierwszorzędny w arszta t reperacyjny z pierw szorzędnem i siłam i technicznem i. — Garaż otwarty całą

noc cały dzieh bez przerwy.

Sklep z sportowemi artykułami „AUT0-PilLAI5“  Braków, plac Szczepański L. 2. (Telef. 460).
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k o w  ze  s t o s u n k a m i  d a n e j  o k o l ic y ,  n a s t r ę c z a  im  
w s p a n i a ł e  w i d o k i  i p r z e z  co u s z la c h e t n ia  z m y s ł  
e s te ty c z n y  a  d a le j  d a je  m o ż n o ś ć  o d e t c h n ie n ia  g ór-  
s k ie m  ś w i e ż e m  p o w i e t r z e m ,  o ty le  d r a p a n ie  się  
w ś r ó d  o l b r z y m i c h  p r z e s z k ó d  n a  s t ro m e  s k a ły  ty c h  
w s z y s t k i c h  d o d a t n ic h  s tro n  n ie  m a ,  a le  p o w o d u j e  
j e d y n ie  z m ę c z e n ie  f i z y c z n e  i d u c h o w e  w s k u t e k  
n a p i ę c ia  g r o ź b y  u s t a w ic z n e g o  n ie b e z p ie c z e ń s t w a .  
S a t y s f a k c y ą  c a łą  i to  t y l k o  o s o b is tą  m o ż e  b y ć  
w  r a z ie  s z c z ę ś l iw e g o  p o w r o t u  p r z e c h w a ł k a ,  że s ię  b y ło  
t a m  a ta m ,  c z e m u  n ie  z a w s z e  s łu c h a c z e  c h c ą  w i e r z y ć .

J e ż e l i b y ś m y  t e d y  z a p y t a l i  z u p e łn ie  p o  p ro s tu ,  
co k o m u  k i e d y k o l w i e k  p r z y s z ło  z te g o ,  że te n  lu b  
ó w  p a n  b y ł  t a k  w y s o k o ,  to  m u s ie l ib y ś m y  o d p o w i e ­
d z ie ć :  n ic ,  a b s o lu t n ie  n ic .  A  je ż e l i  t a k  je s t  w  is to c ie ,  
to  p o  co n a r a ż a ć  ż y c ie  n a  r z e c z y  d la  o g ó łu  z u p e ł ­
n ie  o b o ję tn e ,  r z e c z y  b e z  z n a c z e n ia .

N a d  t e m  n ie c h  s ię  z a s t a n o w ią  ci g o r ą c z k o w i  
tu r y ś c i ,  n ie c h  s ię  z a s t a n o w i  o g ó ł  i n ie c h  w p ł y n i e  na  
n ic h ,  a b y  te g o  r o d z a ju  „ p r a c y  s p o łe c z n e j"  z a p r z e s t a l i .

B o  a c z k o l w i e k  p o w i e d z i e l i b y  n ie k t ó r z y :  —  h a !  
s k o r o  t a k i  n a r w a n i e c ,  to  n ie c h  k r ę c i  k a r k !  —  to  
j e d n a k  n a m  k a ż d e g o  c z ł o w i e k a  s z k o d a ,  z w ła s z c z a  
c z ł o w ie k a ,  k t ó r y  m a  e n e r g ię  i p r z e d s ię b io r c z o ś ć  bo  
te  j e g o  z a le t y  m o ż n a b y  s p o ż y t k o w a ć  w  in n y m  
k ie r u n k u ,  k i e r u n k u  d z ie ln e g o  s łu ż e n ia  s p o łe c z e ń s tw u .  
L u d z i  do  p r a c y  ż e la z n e j  i w y m a g a j ą c e j  d z ie ln o ś c i  
m a m y  b a r d z o  m a ło .  T ę  d z ie ln o ś ć  t u r y s t ó w  „ w y s o -  
k o - s z c z y t o w y c h “ n a le ż y  s k i e r o w a ć  w  in n e  ło ż y s k o .

T y l e  u w a g  n a s u n ę ło  s ię  p o d  p ió r o  z o k a z y i  
r o z p o c z ę t e j  j u ż  k a r k o ł o m n e j  tu r y s t y k i  w  T a t r a c h .

A  t e r a z  n a le ż y  s ię  z a ją ć  w y p a d k i e m  o s ta tn im ,  
j a k i  s ię  z d a r z y ł  k o ło  C z e r w o n y c h  W i r c h ó w ,  n a le ż y  
z a ją ć  s ię  lo s e m  p a n n y  S z y s t o w s k i e j  i je j  t a j e m n i -  
c z e m  z n ik n ię c ie m .

U t a r ł  s ię  o b o w i ą z u j ą c y  w  w y c ie c z k a c h  b l i ż ­
s z y c h  i d a ls z y c h  z w y c z a j ,  że  n a  c ze le  je j  s ta je  
k to ś ,  k t ó r e m u  los u c z e s t n i k ó w  je s t  p o w i e r z o n y ,  
k to ś  co z n a  d o s k o n a le  te re n ,  w  k tó r y  w y c ie c z k a  
się  u d a je ,  k to ś  co m o ż e  d a ć  r ę k o jm ię ,  że  o los  w y -  
c i e c z k o w c ó w  m o ż n a  b y ć  s p o k o jn y m .  J e d n o s tk a  s to ­
j ą c a  n a  c ze le  m u s i  o g r o m n ie  c z u w a ć ,  a b y  n ik o g o  
n ie  s p o t k a ła  c h o ć b y  n a jm n ie js z a  n i e m i ł a  p r z y g o d a ,  
c ó ż  d o p ie r o ,  ż e b y  m ó g ł  k to  u le d z  n ie s z c z ę ś c iu .  T o  je s t  
k a r d y n a ln a  z a s a d a ,  k tó r e j  k a ż d y  p r z e w o d n i k  m u s i  
s ię  t r z y m a ć .

W  o s ta tn ic h  t y g o d n ia c h  z a s z ły  za ś  d w a  t a k ie  
w y p a d k i ,  w  k t ó r y c h  d w a j  u c z n io w i e  p o n ie ś l i  ś m ie rć ,  
a  p a n n a  S z y s t o w s k a  z g in ę ła .  W y p a d e k ,  iż  p o d c z a s  
w y c ie c z k i  u c z n ió w  g i m n a z y u m  k r a k o w s k i e g o  u t o ­
p i ło  s ię  p o d  o k ie m  p r o f e s o r ó w  d w ó c h  u c z n ió w  
w  n u r t a c h  W i s ł y ,  r z u c a  b a r d z o  c i e k a w e  ś w ia t ło  
n a  o p ie k ę  p r o w a d z ą c y c h  w y c ie c z k ę .  le s tto  k a r y g o -  
d n e m  —  j a k  ju ż  d o n ie s io n o  —  w i n n i  p o z o s ta n ą  
p o c ią g n ię c i  do  o d p o w ie d z ia ln o ś c i .

J es zc ze  n ie  o t r z ą s n ę l i ś m y  s ię  z p r z y g n ę b ia j ą ­
c eg o  w r a ż e n ia ,  k i e d y  n a s  d o s z ła  w i e ś ć  z Z a k o p a ­
n e g o  o t r a g ic z n y m  w y p a d k u  p a n n y  S z y s t o w s k ie j .  
P r z e d s i ę b r a n e t p o s z u k i w a n i a  s p e ł z ły  n a  n ic z e m ,  m i ­
m o  że  b y ło  p o d e j m o w a n e  n a d e r  s k r u p u la t n e  ś le ­
d z t w o ,  m i m o  że  p r z e t r z ą ś n ię t o  w s z y s t k ie  z b o c z a  
k o ło  C z e r w o n y c h  W i r c h ó w .

K t ó ż  w  t y m  w y p a d k u  w i n i e n  ? R z e c z  p ro s ta ,  
że te n  co w y c ie c z k ę  p r o w a d z i ł .  O b o w i ą z k i e m  b o ­
w i e m  je g o  b y ło ,  co c h w i l a  k o n t r o lo w a ć  i lo ś ć  u c z e ­
s t n i k ó w ,  b o  on  za  n ie  o d p o w i a d a ł  m o r a ln ie .  T y m ­
c z a s e m  m i m o  p o z o s t a n ia  w  t y le  p a n n y  S z y s t o w  
s k ie j ,  p r o fe s o r  S a w i c k i  p r o w a d z i ł  w y c ie c z k ę  n a ­
p r z ó d ,  a  d o p ie r o  p ó ź n ie j  z w r ó c o n o  u w a g ę  n a  b r a k  
j e d n e j  z u c z e s t n ic z e k .  R z u c o n o  s ię  w p r a w d z i e  na  
p o s z u k i w a n i a ,  a  n ie  z n a la z łs z y  je j ,  u s p o k o jo n o  s o ­
b ie  s u m ie n ie ,  że  p e w n i e  p a n n a  S z y s t o w s k a  „ s a m a  
n a d e jd z ie "  lu b  „ p r z e s z ła  n a  w ę g i e r s k ą  s t r o n ę "  i 
w y c i e c z k a  p r z y je c h a ł a  do  K r a k o w a .  G d y b y  n a w e t  
b y ła  s ię  te g o  s a m e g o  d n ia  z n a la z ła ,  to  z a w s z e  n ie  
d b a l s t w o  p r z e w o d n i k a  p o z o s ta n ie  f a k t e m ,  k t ó r y  
n a le ż y  p u b l i c z n i e  p o tę p ić .

I tu  r z u c a  s ię  p y ta n ie ,  c z y  m o ż n a  p o w i e r z a ć  
p r z e w o d n i c t w o  w y c ie c z e k  w  m ie js c a  n ie b e z p ie c z n e  
l u d z io m ,  k t ó r z y  n ie  d a ją  ż a d n e j  g w a r a n c y i ,  że  p o ­
w i e r z o n y m i  s o b ie  u c z e s t n ik a m i  n a le ż y c ie  s ię  z a j m ą ?

KRONIKA.
K r a k ó w ,  20. lipca 1912.

Wystawa przemysłu swojskiego w Krakowie.
Miesiąc niespełna dzieli nas od pierwszego w Polsce 
kongresu wszechświatowego esperantystów . Jak  w ia­
domo, w program  kongresu wchodzi zwiedzanie w y­
staw y przem ysłu swojskiego, k tóry  specyalnie n a  ten 
czas u rządza filia Ligi pom ocy przem ysłow ej w K ra­
kowie we w łasnych salach wystawowych.

Celem w ystaw y je s t pokazanie gościom z całej 
kuli ziemskiej naszych pięknych w ytw orów  ludowych 
i artystyczno - przem ysłow ych, noszących na  sobie 
w zory naszego zdobnictwa, a także danie m ożności' 
obcym wywiezienia z naszego kra ju  upom inku k ra­
jowego, a nie —  ja k  to niestety dotychczas byw a — 
obcego, zakupionego w naszych sklepach.

W ystaw a zapow iada się bardzo interesująco. —  
W iele ładnych rzeczy zgłoszono, a częściowo naw et 
nadesłano.

F ilia  Ligi pomocy przem ysłowej zaw iadam ia, iż 
zgłoszenia przyjm ow ać będzie najdalej do 30 lipca, 
okazy zaś m uszą nadejść do K rakow a przed dniem 
8 sierpnia.

Pokażm y światu, co kraj w ytw arza, bo marny 
rzeczy piękne, k tórych się nie powstydzimy.

Z Polskiego Towarzystwa emigracyjnego. Ze
spraw ozdania, opracow anego przez dyrekcyę Polsk. 
Tów. em igracyjnego dla Rady nadzorczej za pierwsze 
półrocze b. r. wynika, że b iu ra  pośrednictw a P. T. E. 
w czasie od 1 stycznia b. r. po dzień 1 lipca b. r. 
pośredniczyły p racę 8947 robotnikom  (Kraków 6543. 
Lwów 2003 i Rzeszów 401). Z tej liczby 4047 ro ­
botników  otrzym ało pracę w  granicach m onarchii 
anstryackiej, 1783 u pracodaw ców  galicyjskich, a  2256 
w Czechach, na M orawach, na  Ś ląsku i w krajach 
austryackich), a  4900 zagranicą. W  tym  sam ym  okre­
sie czasu b iu io  podróży P. T. E. w Krakowie, ekspe- 
dyowalo do Ameryki 6476 wychodźców, z których 
.71.2 jechało  na  mocy k a rt okrętowych, otrzym anych 
z : Ameryki, resz ta  zaś, czyli 5663 nabyła karty  okrę­
tow e w biurze podróży P. T. E.-; (w zeszłym  roku 
liczba tych ostatn ich  w ynosiła o tej porze 3638). 
Schronisko noclegowe P. T. E. w Krakowie udzieliło 
w tym czasie 12024 noclegów; w tej liczbie 10901 
zupełnie bezpłatnie, a tylko 1123 za opłatą. W śród 
korzystających ze schroniska było 3080 kobiet. W ięk ­
szość, bo 8956, stanow ili robotnicy sezonowi; reszta  
przypada na  em igrantów  zam orskich. N adto korzy­
stały ze schroniska liczne wycieczki.

Kosobucki przed sądem. Stw ierdzić to trzeba, 
że w ostatnich czasach p. Kosobucki nie wychodzi 
ze sali sądowej. Albo on skarży, albo jego skarżą. 
Ilekroć on skarżył, zaw sze przegrał, w ięc pom yślał 
sobie, że widocznie, aby w ygrać trzeba  być zaskarżo­
nym. I tak  się też dzieje. M anipuluje zatem  w ten 
sposób, że jego skarżą. Gzy jednakże spełni się prze­
widywanie p. Kosobuckiego, że wtedy wygra, jak  
zasiędzie n a  ław ie oskarżonych, to wykaże wyrok, 
jak i zapadnie w następującej sprawie:

Przed około trzem a, m iesiącam i przy jął p. Ko­
sobucki do lodowni niejakiego p. W acław a Sedlaczka, 
tęgiego i zdolnego m aszynistę. P. Sedlaczek chwycił 
się roboty z całą  energią i pilnością i w krótkim  
czasie wykazał, że tak  jak  w innych firm ach, potrafi, 
zaskarbić sobie zaufanie i doskonałe św iadectwo pracy.
I jakkolw iek robo ta  była nader ciężka, przed niczem  
nie lenił się p. Sedlac-zek pracując niejednokrotnie 
poza godzinam i służbowemi.

Po trzech jednak  m iesiącach wytężającej pracy 
przyszło do rozw iązania um ow y między p. Sedlacz- 
kiem  a  p. Kosobuckim. I w tedy zażądał p. Sedlaczek 
w ypełnienia ze strony p. Kosobuckiego tego wszyst­
kiego, co m u się w m yśl um owy i ustaw y przem y­
słowej należy.

A któż nie zna p. P io tra. Nie taki on skory do 
w ypełnienia przez siebie zaciągniętych zobowiązań. ■ 
Nie pozostaw ało nic innego ja k  oddać spraw ę sądowi.

I rzeczywiście też w sądzie przem ysłow ym  przed 
nadradcą W iudakiew iczem  odbyła się w ubiegły czw ar­
tek rozpraw a przeciw  p. Kosobuckiemu. Pow ód żądał

w skardze zapłacenia zasługi w kwocie 100 koron 
za czas od 1 do 15 lipca b. r.; za napraw ę kom pre­
sorów  20 kor. dalej zwrotu książki robotniczej i wy­
staw ienia osobnego św iadectw a pracy z wym ienieniem  
maszyn, p rzy  których pracow ał, zap łaty  10'60 kor. 
z tej przyczyny, że dostaw szy w iadom ość o chorobie 
żony w M orawskiej O straw ie m usiał po w niesieniu 
skargi w yjechać i nazad powrócić. Poniósł tedy ko­
szta, których byłby nie m iał, gdyby Kosobucki nie 
był go zm usił do w niesienia skargi i przez to zatrzy­
m ał go w K rakow ie; zap łaty  sum y 10'45 kor. za 19 
godzin nadobow iązkow ych i w reszcie 5 prc. zwłoki 
od dnia w niesienia skargi.

P rzesłuchany w tej spraw ie Kosobucki kręcił 
ja k  mógł, spotkał się jednak  z pouczającem i uw a­
gami sędziego, który m u przedstaw iał przepisy ustaw y 
przem ysłow ej, pozostające w sprzeczności z postę­
pow aniem  Kosobuckiego względem  p. Sedlaczka. Ko­
sobucki widząc, że się »sianem  nie w ykręci« zaczął 
cytow ać do pow ołania nowych świadków między 
innym i H erm ana Goldfingera, Jan a  Szufę i Michała 
Żyłę. Miało to - przedew szystkiem  n a  celu przew le­
czenie rozpraw y. Sędzia widząc, że o to w łaśnie chodzi 
Kosobuckiemu, a uw zględniając tę  okoliczność, że p. 
Sedlaczek m usi być przy chorej żonie, odroczył roz­
prawę tylko na  dwa dni.

N a zapytanie sędziego czem  jes t p. Goldfinger, 
odpowiedział Kosobucki, że właścicielem  handlu mebli 
(Glos na  sali: w spółw łaścicielem  lodowni).

W iadom ością o zapadłym  w yroku nie om ieszka­
m y się podzielić ze Szanow nym i Czytelnikami.

Pod adresem p. Gołąba prezesa katolickich 
stróżów. Młodzież szkół średnich prosi nas o publi­
czne wezwanie p. Gołąba do oddania jej kostyum ów  
będących w łasnością m łodzieży, których używ ała do 
odegrania Jasełek  w sali Związku katolickich stró ­
żów. -Dla przypom nienia dodać trzeba, że przedsta­
wienie to było urządzone w lutym  na dochód budowy 
pom nika Kościuszki. K om itet budowy byłby niew ąt­
pliwie kom petentny do dania odpowiedzi, czy z przed­
staw ienia tego w płynęła jak a  kw ota do kasy.

„Miłe złego początki, lecz koniec żałosny.." 
Czytelnicy przypom inają sobie ową sm utną historyę 
o panu P io trze E. Opowiedziałem ją  przed trzem a ty­
godniam i a więc niedawno, tak, że trudno było o niej 
zapomnieć.

Było to w szkole gospodarstw a domowego, kiedy 
pan  P io tr  fo lgu jąc . »nastrojowi« przesunął przez swe 
słowicze gardełko tylko... sto potraw .

Skutki objawiły się zaraz. P an  P io tr cztery kroć 
razy tak  gruby jak  w norm alnym  stanie, u d a ł się 
najpierw  do walcowni p. Jarry , ale tej jeszcze nie 
postaw iono i nie m ożna go było przewalcować. Ale 
serdeczny przyjaciel poradził odwieść pana  P io tra  
do zakładu Talarda. Tak się też stało. P rzebył tam  
biedak przez trzy tygodnie. Odbiło się to  n a  nim  
dyabelnie.

Trudno go teraz poznać. Dawniej rum iany, uśm ie­
chnięty, w ąs“ po staropolski! wykręcony, dziś schy­
lony, jakby brzem ieniem  do ziemi przyciśnięty, głowa 
opuszczona, policzki zapadłe a  bladość osiadła na 
jego obliczu.

Spoktałem  go, a  jednak  nie byłem  pewny, że to 
on, dopiero kiedy m nie sam  zagadał, przekonałem  
się, że je s t to pan P iotr. Serce m i się z żalu śc i­
snęło, a oń w idząc mój sm utek, jakby  w yrzutem  
sum ienia i chęcią popraw y wiedziony, z cicha w y­
szeptał: —  Już nie pójdę n a  egzam in do szkoły go­
spodarstw a domowego — i chw iejnym  krokiem  zaczął 
schodzić w podziemia... Sukiennic.

0 oczyszczenie Rynku krakowskiego. Kto się 
kiedykolwiek przeszedł w godzinach popołudniowych 
po R ynku krakow skim , z tej zw łaszcza strony między 
pom nikiem  M ickiewicza a Sukiennicam i, ten  m usiał 
zobaczyć, jak  na  ziem i rozw alają  się pijaczki o czer­
wonych nosach i z p ianą n a  ustach  wyśpiewują 
piosnki, króre obrażają uczucia m oralne. Doprawdy 
wstyd, że takie jak ieś indyw idua z pod ciemnej gwia­
zdy wylęgają na  Rynek zupełnie bezkarnie i zacho­
w ują się niem oralnie. Te zapite babska należałoby 
przecież usuw ać gdzieś w zaułki, aby publiczność nie 
m usiała patrzeć na  ich zachow anie się i nie nada-
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jące się do pow tórzenia wyzwiska. P rzecież w Rynku 
jest sta le  żołnierz policyjny, k tóry  tego rodzaju szu­
mowiny pow inien z widoku publicznego usunąć. W  ża- 
dnem  innem  m ieście nie spotka się bezw arunkow o 
w m iejscach najbardziej uczęszczanych w ałęsających 
się pijanych ludzi, tu  zaś w  Krakow ie każdy obcy 
udający się na Rynek, celem obejrzenia nagrom adzo­
nych w nim pam iątek, m usi się na tknąć na  leżące 
pokotem  cielska spitych do nieprzytom ności bab.

M o ż e b y  p o l ic y a  z a ję ła  się oczy s zc ze n ie m  z  ty ch  
n a le c ia ło śc i  k ra k o w s k ie g o  R y n k u ?

M agistrat i jego „felikatm i" funkcyonaryusze 
N ieraz utyskiw ano na  niew łaściw e obchodzenie się 
pp. urzędników  w M agistracie ze stronam i. Dzisiaj 
m am y nowy —  ordynarny form alnie, wypadek do 
zanotow ania. Dwóch z pp. m ajstrów  z pewnego prze­
m ysłu o trzym ało w ezw ania z W ydziału III. a do 
staw ienia się w dniach 12 i 13/7 b. r. ponieważ 
jeden z nich w dniu 12 b. m. z powodu naw ału  zajęć 
w oznaczonej godzinie i w dniu przybyć nie mógł, 
drugi zaś w dniu 13 b. m. z powodu przypadających 
w ypłat w dniu tym , rów nież nie znalazł na  tyle 
czasu, by się módz staw ić w term inie, przeto udali 
się oni w dniu 15 b. m. do odnośnego urzędnika 
w w ym ienionym  W ydziale i każdy z nich uspraw ie- 
dliwszy sw ą nieobecność naznaczonego term inu  —  
doczekali się brutalnego przyjęcia ze strony urzęd­
nika .m agistratu: jednem u kazano »za karę« czekać 
półtrrej godziny na  kory tarzu  — drugiem u »za karę« 
zagrożono nawet... »d o s t  a  w i e n i e m p r z e z  p o ­
l i c y ę * .

Postępow anie podobne nie powinno m ieć m iejsca, 
a jeżeli podobne »an an asy « urzędują —  to niechby 
bodaj św ietny m agistrat przed przyjm ow aniem  kan­
dydatów na urzędników, zechciał się przedtem  dokładnie 
poinform ować, g d z i e  t a c y  panow ie byli wychowani.

Z Teatru Nowości. T eatr Nowości w ystąpił 
z nowym, wysoce in teresującym  program em . R ozpo­
częła  go operetka A schera pt. »Cnotliwy pustelnik*, 
bardzo m elodyjna i nader wesoła. Główne role ope­
retk i spoczyw ały w ręku pań Palczew skiej i Arci­
szewskiej, oraz panów  Karbowskiego, Kubińskiego 
i Sydora. P an i Pajczew ska śpiew ała bardzo dobrze 
i pięknie. Panow ie Kubiński, Sydor i K arbow ski grali 
i śpiew ali bez zarzutu  tak, że operetka na  ogół się 
podobała. W ystaw a operetki by ła  bardzo dobra, a 
chóry —  w czem zasługa prof. Issakow icza —  były 
zupełnie popraw ne.

Z kolei nastąp iły  produkcye gim nastyczne p. Ze- 
m aly i na  trapezie, poczem  p. K arbow ski w przebra­
niu dziada z pod wieży Maryaekiej odśpiew ał cały 
szereg ostatnich nowinek krakowskich.

W ystęp  kabaretow y p. Karbowskiego stanow i 
clou obecnego program u. Kuplety jego są  znakom ite, 
odpow iadające aktualności chwili, a w  znakom ity 
ironiczny sposób charakteryzujące najśw ieższe wy­
padki w Krakowie i w kraju. W ystęp  p. Karbowskiego 
nagradza też publiczność burzliw ym i oklaskam i.

Z zagranicznych num erów  varietow ych na  p ie rw ­
szy p lan  w ybija się znakom ita tru p a  tyrolskich ko­
m icznych ekwilibrystów i akrobatów , oraz pantom ina 
w ykonana przez pierw szorzędną trupę francuską Ro­
m any aud Joe. Trzy wesołe hiszpanki, tańczące wcale 
uroczo, dopełniają tego interesującego i ciekawego 
p ro g ram u .'

Z teatru w parku krakowskim. Przez kilka 
ostatn ich  dni daw ano w parku krakow skim  bardzo in tere­
sującą sztukę pod tytułem  »Smierć Szerloka Holmesa«. 
W  sobotę zaś dano piękną operetkę pod tytułem  
W e ra  Violeta« z udziałem  pp. Bolesławskiej, Felice, 
Rutkowskiego, Rojkowskiego, Rem bowskiego oraz c a ­
łego chóru.

Od czasu kiedy dyrektor Rygier zaprzesta ł da­
w ać przedstaw ienia n a  wystawie architektury, skupił 
całą  energię i s ta ran ia  w teatrze  w P arku  krakow ­
skim. Nic też dziwnego, że tak  w ystaw ienie j a k i  wy­
reżyserow anie poszczególnych sztuk i znakom ita gra 
artystów , ściąga codziennie tłum y publiczności do 
letniego teatru.

Przedstawienie amatorskie. W  rocznicę Grun­
w aldu urządza artyst. kółko m iłośników  sceny dnia 
21 b. m. tj. w niedzielę przedstaw ienie am atorskie. 
Daną będzie »Zemsta« hr. Fredry. P oczątek  o godz.
8 wieczór. Dochód częściowy przeznaczony na  k o ­
lonie wakacyjne dla młodz. szkół średnich K rakow a 
i Podgórza. Ceny m iejsc fotel 3'30, krzesło I-rzędne 
2'64, 11-rzędne 1'87, Ill-rzędne 1'32, galerya 49 hal. 
Podczas przedstaw ienia przygryw ać będzie doborow a 
orkiestra.

Muzyka kościelna na Wystawie architektury.
W  kaplicy paw ilonu głównego na w ystaw ie na  nowo 
ustaw ionych organach w ykona p. Tom asz F lasza 
w sobotę dnia 20 bm  od 5-6 popoł. szereg utw orów  
religijnych. K om itet w ystaw y sta ra  tię  o dalszych 
w ykonawców takich utworów, aby stale w pewne 
ilnie n a  w ystaw ie od 5-6 pop. usłyszeć było m ożna 
m uzykę kościelną. O rgan w ykonał p. Żebrowski or- 
ganm istrz z Krakowa.

Z m a rli:
Dnia 17-go lipca b. r. um arł w Krakow ie ś. p. 

S t a n i s ł a w  G o z d a w a  G o d l e w s k i ,  m ajster ka- 
flarski w 57 roku życia.

Pogrzeb odbył się w piątek dnia 19-go lipca br. 
przy udziale licznej publiczności.

W  tych dniach zm arł we Lwowie ś. p. Dr. F r a n -  
c i s z e k  T o m a s z e w s k i ,  dyrektor gimn azyum 
Franciszka Józefa, radny  m iasta  Lwowa, członek R ady 
szkolnej krajow ej, prezes Tow arzystw a pedagogicznego, 
poseł na  Sejm i do Rady państw a, jeden z najtęższych 
znawców w kw estyach ośw iaty i reorganizacyi szkół 
średnich i ludowych. Z przekonań politycznych był 
narodow ym  dem okratą.

Ze śp. T o m a s z e w s k i m  schodzi do grobu 
człowiek dużej ku ltury  i wiedzy. N a forum  wiedeń­
skim  bądź w parlam encie, bądź na  szpaltach  prasy  
niem ieckiej, w kraju  bądź w pracach  naukowych, bądź 
w podręcznikach szkolnych zadaw ał k łam  dawno już 
zresztą zachw ianem u określeniu natu ry  Polaków  jako  
„improductwite Slave'\ Cześć jego pam ięci!
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Wyłącznie prawdziwe szlachetne 
kamienie w  oprawie

Ferdynand Hofmann
Kraków, Sukiennice L  IT.

KORESPONDENCYE.
Półwsie Zwierzynieckie.

(Regulacya ulic —  Most I I I  na Wiśle. — Sal­
wator).

■ J a k  w i a d o m o ,  p o w y ż s z a  i n w e s t y c y a  p o c h ło n ie  
p r z e s z ło  m i l io n  K . k o s z t ó w  i to c zęść  w p r o s t  z k ie ­
s zen i  w ła ś c ic ie l i  re a ln o ś c i  d o t y c z ą c y c h  u l ic ,  część  
zaś  t a k ż e  z ich  k ie s z e n i  w e  f o r m ie  p o d a d k u .  W  k a ­
ż d y m  r a z ie  k a ż d e n  o p ła c a ją c y  p o d a te k ,  p o m i ja ją c  
tę  o k o l ic z n o ś ć  k to  za  t a k ą  r e g u la c y ę  u l ic y ,  k tó r a  
s łu ż y  w s z y s t k i m  —  k o s z ta  o p ła c a ć  p o w i n i e n  —  
m i m o w o l i  n a d  t a k i m  w y d a t k i e m  s ię  z a s t a n a w i a  —  
p r a c y  s ię  p r z y g lą d a  —  i za  ta k  w i e l k i e  k o s z ta  
i w i e l k i e g o  d z ie ła  o c z e k u je .

O t ó ż  g ro n o  o . ó b ,  m ię d z y  n im i  lu d z ie  f a c h o w i ,  
t e c h n ic y  p r a k t y c z n i  o d  k i l k u  d u i  o b s e r w u j ą  r o z ­
p o c z ę te  p ra c e  w  P ó ł w s i u  p r z y  u l ic y  K o ś c iu s z k i  —  
p r z y c z e m  z r o b io n o  n a s t ę p u ją c e  s p o s t r z e ż e n ia :

W p r a w d z i e  p r o je k t  co do c h o d n i k ó w  i z a ­
d r z e w i e n ia  —  je s t  p ię k n y ,  j e d n a k o w o ż  t r a s a  to ru  
j e z d n e g o  p r z y  z a s t o s o w a n iu  j e d n e j  k r z y w i z n y  u-  
c h r o n i ł a b y  o d  w ie lu  ł a m a ń c ó w  c h o d n ik a .

N ie  w i d a ć  ż a d n y c h  n a w e t  p r z y g o t o w a ń  do  
u s t a w i e n ia  la t a r ń  g a z o w y c h  p o  d r u g ie j  s t ro n ie  
u l ic y .

O  i le  z a u w a ż y ć  s ię  d a je ,  to  ta k  w o js k o w o ś ć  
j a k  i t e le g r a f  r z ą d o w y ,  o b e c n e  w s t r ę t n e  d w a  rz ę d y  
s łu p ó w  te le g r a f ic z n y c h ,  z a m y ś la  d a le j  p o z o s t a w ić ,  
z a m ia s t  u s t a w i ć  o s ta te c z n ie  je d e n  r z ą d  w ię c e j  
e s te ty c z n y c h  s łu p ó w  ż e la z n y c h  a n a  n ic h  u m ie ś c ić  
o b e c n y c h  5 6  r z ą d o w y c h  i 5  w o j s k o w y c h  is o la t o -  
r ó w ,  w  p r z e c i w n y m  r a z ie  a lb o  w  n ie d łu g im  c za s ie  
p o  u k o ń c z e n iu  b u d o w y  t a k  k o s z t o w y c h  c h o d n i k ó w ,  
b e t o n ó w  i t. p. b ę d z ie  s ię  to  w s z y s t k o  b u r z y ć ,  
a lb o  u l ic a  p o d r u t u w a n a  t r z e m a  s ia t k a m i  d r u t ó w  
i o h y d n y c h  s łu p ó w  —  r z ą d o w y c h ,  w o j s k o w y c h ,  
i t r a m w a j o w y c h  n ie  b ę d z ie  m ia ła  w y g l ą d u  e u r o ­
p e js k ie g o .

Ł o ż ą c  n a  k o s z ta  t a k  w i e l k i e  n a  p o k ł a d  b e t o ­
n o w y  —  k o s t k i  p o r f i r o w e  z a l e w a n e  c e m e n te m  
w  to r z e  j e z d n e m ,  n ie  m o ż n a  z r o z u m ie ć  d la c z e g o  
w ł a ś n i e  m a  s ię  u ż y ć  n a  te n  p o k ł a d  k o s t e k  p o r f i ­
r o w y c h  a  n ie  a s fa l tu ? ?

C z y  k o s z t  k a m i e n i  p o r f i r o w y c h  —  p ia s k u  —  
c e m e n tu  —  a s z c z e g ó ln ie  p r a c y  p r z y  u k ła d a n i u  
m a ły c h  k o s t e k  p o r f i r o w y c h  z a l e w a n y c h  c e m e n

te m  —  b ę d z ie  w i ę k s z y  a n iż e l i  —  k o s z t  s a m e g o  
a s f a l t u  —  w p r o s t  na  p o d k ł a d  b e t o n o w y ?

S ły s z y m y  od  o s iw ia ły c h  f a c h o w c ó w  —  n ie s te ty  
n i e m a g is t r a c k ic h  —  źe  je ś l i  j u ż  t a k  g r u n t o w n i e  
i z t a k i m  k o s z te m  u l ic e  s ię  r e g u lu je  —  t e m b a r -  
d z ie j  u l ic e  t a k  p r y n c y p a l n e ,  o s o b l iw ie  u l ic ę  T .  K o ­
ś c iu s z k i ,  k t ó r ą  p r z e z  c a ły  r o k  ty s ią c e  t u r y s t ó w  
r o z m a i t e j  n a r o d o w o ś c i  p r z e c h o d z i  i p r z e je ż d ż a  na  
K o p ie c  K o ś c iu s z k i ,  do  B ie la n ,  T y ń c a  i t. d. to  u l ic a  
ta  p o w i n n a  b y ć  a s f a l t o w a n ą ,  g d y ż  k o s z t  o d  k o s t e k  
p o r f i r o w y c h  c e m e n t e m  z a l e w a n y c h  n ie  b ę d z ie  s ta ­
n o w c z o  w i ę k s z y  o d  a s fa l tu .  F a k t  te n  m a  b y ć  d o ­
b r z e  z n a n y  o d p o w i e d n i m  c z y n n i k o m  —  w c h o d z ą  
tu  w  g rę  j e d n a k  r o z m a i t e  o s o b i s t e  t e n d e n c y e  
w c a le  n ie  p ię k n e j  e ty k i .  W s z a k  te n  p o d k ł a d  b e to ­
n o w y  b ę d z ie  n a  to, a ż e b y  za  k i l k a  lat ,  g d y  się  
o k a ż e  e k s p e r y m e n t  z k o s t k a m i  n a  c e m e n c ie  (co  
j u ż  d z iś  p r z e w i d z i e ć  ł a t w o )  za  n ie p r a k t y c z n y ,  z e r ­
w a ć  go  i u l ic ę  a s f a l t o w a ć .  B ę d z ie  to  te m  ł a t w i e j ,  
że o b e c n y c h  w ł a ś c i c i e l i  re a ln o ś c i ,  k t ó r z y  te n  e k s ­
p e r y m e n t  o p ła c ą  —  n ie  w i e l u  z o s ta n ie ,  g d y ż  d la  
ty c h  o b e c n y c h  b y ło b y  to  z g r o z ą  u l ic ę  a s f a l t o w a ć  !

O b e c n i  w ł a ś c i c i e l e  r e a ln o ś c i  są  n a  to, b y  n a  
o p ła t ę  u p ię k s z e n ia  rr . ias ta  w e d ł u g  „ w i d z i m i s i ę "  
j e d n o s t e k  w y z b y ć  się o j c o w i z n y  i w y n i e ś ć  się  
z t e r y t o r y u m  w ł a d z y  o b e c n e j  R a d y  i m a g is t r a t u  
K r a k o w a .  J e ś l ib y  s ię  (c o  d a j  B o ż e )  in t e r e s o w a n i  
m y l i l i ,  to  d o t y c z ą c e  c z y n n i k i  d a d z ą  te g o  d o w ó d ,  
je ś l i  ty c h  k i l k a  u w a g  w e z m ą  ż y c z l i w ie  p o d  r o z ­
w a g ę  i z a s t o s o w a n ie  —  g d y ż  są je s z c z e  n a  c za s ie .

Z.

Ze spraw zawodowych.
instytut rękodzielniczy.

W  ty c h  d n ia c h  o d b y ło  s ię  w  g m a c h u  m i e j ­
s k ie g o  M u z e u m  t e c h n i c z n o - p r z e m y s ł o w e g o  k r a j o ­
w e g o  In s t y t u t u  p o p ie r a n ia  r ę k o d z i e ł  i p r z e m y s łu  
w  K r a k o w i e  p o s ie d z e n ie  k o m is y i  m u z e a ln e j  r a z e m  
z k u r a t o r y u m  k r a j o w e g o  In s t y t u tu  p o p i e r a n ia  r ę ­
k o d z ie ł  i p r z e m y s łu .

D y r e k t o r  M u z e u m  r a d c a  T i l l  z ło ż y ł  o b s z e r n e  
s p r a w o z d a n ie  z p ie r w s z e g o  p ó ł r o c z a  r. 1 9 1 2 ,  u d o ­
w a d n i a ją c  n a  w s t ę p i e  c y f r o w o  n a d z w y c z a j n y  
w z r o s t  a g e n d  t a k  p o ż y te c z n e j  in s t y t u c y i  w  p o r ó w ­
n a n iu  z r o k i e m  u b ie g ły m  i l a t a m i  p o p r z e d n ie m i .  
Z  w a ż n i e j s z y c h  s p r a w  p o d n ió s ł  d y r e k t o r  p r z e d e ­
w s z y s t k i e m  z m n ie js z e n ie  s ię  l i c z b y  p o d a ń  n a  k u r s a  
w ie d e ń s k ie ,  ta k ,  że z k i l k u d z ie s ię c iu  p o d a ń  w  r o k u  
1 9 1 0  i 1911 w n ie s io n o  w  r o k u  b ie ż ą c y m  z a l e d w i e  
s ie d m  p o d a ń  m im o  u s i ln e j  a g i t a c y i .  P r z y c z y n a  tu  
m o ż e  b y ć  p o d w ó j n a :  p r z e d e w s z y s t k ie m ,  że  w  W i e d i u  
z w y j ą t k i e m  k u r s u  g a l w a n o  te c h n ic z n e g o  w  r. 1911  
w s z y s t k ie  in n e  k u r s a  o d b y w a j ą  s ię  w  n i e r o z u m ia -  
ł y m  d la  r ę k o d z i e l n i k ó w  j ę z y k u  n ie m i e c k i m .  D r u g a  
p r z y c z y n a  je s t  ta k ż e  ta, że z p o w o d u  z n a c z n e j  
l i c z b y  k u r s ó w ,  p r z e p r o w a d z o n y c h  p r z e z  In s t y t u t  
o b e c n ie  w  k r a j u ,  p o t r z e b a  w y j a z d u  d o  W i e d n i a  
z n a c z n ie  s ię  z m n ie js z y ła ,  g d y ż  w  b r  s tu  k i l k u d z ie  
s ię c iu  u c z e s t n i k ó w  n a  k u r s a  In s t y t u t u  u c z ę s z c z a ło .

Z  d a ls z y c h  p u n k t ó w  p o r z ą d k u  d z ie n n e g o  o m ó ­
w i o n o  s p r a w ę  n o c l e g ó w  d la  u c z e s t n ik ó w ,  k tó r e  to  
n o c le g i  u r z ą d z o n e  z o s t a ły  p rz e z  D y r e k c y ę  In s t y t u t u ;  
d a le j  u c h w a l o n o  p o c z y n ić  s t a r a n ia  o d o d a t k o w y  
k r e d y t  n a  k u r s a ,  k o n ie c z n e  je s z c z e  w  r. b i z n a ­
c zn ie js z e  w y d a t k i ,  t u d z ie ż  p r z y ję t o  do  w i a d o m o ś c i  
s p r a w o z d a n ie  o b u d o w i e  m ie js k ie g o  M u z e u m  t e ­
c h n ic z n o - p r z e m y s ło w e g o ,  b ę d ą c e g o  n a  w y k o ń c z e n i u ,  
ta k ,  iż  m o ż n a  s ię  s p o d z ie w a ć ,  że  z p o c z ą t k i e m  r o ­
k u  p r z y s z łe g o  In s t y t u t  j u ż  do  n o w e g o  a o b s z e r n e g o  
g m a c h u  p r z e n ie s io n y  z o s ta n ie .

W i ę k s z ą  d y s k u s y ę  w y w o ł a ł a  s p r a w a  a u s t r y a -  
c k ie g o  Z w i ą z k u  p r z e m y s łu  a r ty s t y c z n e g o ,  k t ó r a  
o b e c n ie  z a w i ą z u j e  s ię  w  W i e d n i u .  P r z y ję t o  d o  w i a ­
d o m o ś c i  s p r a w o z d a n ie  d y r e k t o r a  z o d n o ś n y c h  p o ­
s ie d z e ń ,  tu d z ie ż  w y r a ż o n o  je d n o g ło ś n ie  z d a n ie ,  że  
z a ło ż e n ie  te g o  Z w i ą z k u ,  o i le  c h a r a k t e r  n a r o d o w y  
n a s z e g o  p r z e m y s łu  a r t y s t y c z n e g o  b ę d z ie  r e s p e k t o ­
w a n y  i o i le  P o l a c y  b ę d ą  m ie l i  o d p o w i e d n i  w p ł y w  
n a  t o k  a k c y i ,  Z w i ą z e k  m o ż e  p r z y n ie ś ć  t a k  p a ń s t ­
w u  j a k  i k r a j o w i  b a r d z o  w i e l k i e  k o r z y ś c i .

W  o b s z e rn e j  d y s k u s y i  z a b ie r a l i  g ło s :  r a d c a  
d w o r u  D r  A d o l f  V e t t e r .  r a d c a  s e k c y jn y  D r  J an  
W a y g a r t ,  d e le g o w a n i  p r z e z  m in is t e r s t w o  r o b ó t  p u ­
b l ic z n y c h ,  w i c e p r e z y d e n t  D r  H e n r y k  S z a r s k i ,  D r  
W ł a d y s ł a w  J ah l ,  D r  A r t u r  B e n is ,  D r  E r n e s t  B a n -  
d r o w s k i ,  D r  W i t o l d  O s t r o w s k i  i w .  i.

Warsztaty rzemieślniczo-wychowawcze.
W  W a r s z a w i e  p o w s t a j e  in s t y t u c y a ,  k tó r e j  p o ­

t r z e b ę  o d c z u w a n o  o d  d a w n a .  In s t y t u c y ą  tą  b ę d ą  
w a r s z t a t y  r z e m i e ś l n i c z o - w y c h o w a w c z e ,  m a ją c e  na  
c e lu  fz j e d n e j  s t r o n y  o p ie k ę  n a d  m ło d z ie ż ą ,  r z e ­
m io s ło m  o d d a n ą ,  —  z d r u g ie j  d o s ta r c z a n ie  k r a j o -

urządza pogrzeby do najwspanialszych, sprowadza i wy 
syła zwłoki, do w szystkich krajóty. Ęiiropy, posiada najwię­
kszy skład trumien metalowych, wyrób trumien dębowych 
i innych wybór wieńców, szarf etc., groby murowane 

na sprzedaż, przeprowadza eksnumacye itp
Szybka rzetelna obsługa. Ceny um iarkowane,

Zakład pogrzebowy J. H o ra k
o d z n a c z o n y  z  o  j n i m e d a le m  i  w ie lk im  k r z y ż e m .
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Str. 6. „TYGODNIK MIESZCZAŃSKI" Nr 30

Wiedeński Bank Związkowy Filia w Krakowie
Kapitał akcyjny 130 m ilionów kor. — Fundusze rezerw ow e 41 m ilionów kor.

P r z y j m u j e  w k ł a d k i  w  r a c h u n k u  b i e ż ą c y m  i n a  książeczki wkładkowe. —  W i ę k s z e  k w o t y  w y p ł a c a  b e z  w y p o w i e d z e n i a  —  P o d a t e k  r e n t o w y  o p ła c a  B a n k  
z w ł a s n y c h  f u n d u s z ó w .  K u p u j e  i s p r z e d a je  w s z e l k ie  p a p i e r y  w a r t o ś c i o w e  i w a l u t y ,  p r z y j m u j e  z le c e n ia  n a  g ie łd y  k r a j o w e  i z a g r a n ic z n e  p o d  n a jd o g o d n i e j -  
; ........  ........  —.......'........... -  :—  s z y m i  w a r u n k a m i .  ...............

Kantor wymiany znajdiiie się w lokalu parterowym (Rynek główny, Linia A-B L. 44).
w i  u z d o ln io n y c h  w  s w y m  z a m o d z ie  p r a c o w n i k ó w ,  
a b y  r z e m io s ło  w  P o ls c e  m o g l i  d ź w i g n ą ć  z u p a d k u  
i p r z y c z y n ić  s ię  do  e k o n o m ic z n e g o  u n ie z a le ż n ie n ia  
s ię  o d  ż y w i o ł ó w  n a p ł y w o w y c h .  W  ty m  c e lu  u t w o ­
r z o n a  in s t y t u c y ą  b ę d z ie  p r z y g a r n ia ł a  u b o g ą  d z i a t w ę  
w y c h o w y w a ł a  j ą  w  d u c h u  o b y w a t e l s k i m ,  a j e d n o ­
c z e ś n ie  k s z t a łc i ł a  w  o b r a n e m  r z e m io ś le  i p o  u k o ń  
c z e n iu  n a u k  d o m a g a ł a  d o  s t w o r z e n i a  d la  n ie j  w a r  
s z ta tu  p r a c y .

W a r s z t a t y  r z e m ie ś ln ic z o  w y c h o w a w c z e  t w o r z ą  
s ię  j a k o  s a m o d z ie ln e  g n ia z d o  T o w a r z y s t w a  o p ie k i  
n a d  d z ie ć m i .  P i e r w s z y m  k r o k i e m  n o w e j  in s t y t u c y i  
b ę d z ie  z a ło ż e n ie  p o d  W a r s z a w ą  w z o r o w y c h  w a r s z t a  
t ó w ,  s to la r s k ie g o ,  ś lu s a r s k ie g o ,  b la c h a r s k i e g o  i to  
k a r s k ie g o ,  in t r o l ig a t o r s k ie g o ,  k w i e c i a r s k i e g o  i p r z e ­
t w o r ó w  t e c h n o  c h e m ic z n y c h  w r a z  z in t e r n a t e m  
d la  u c z n ió w .

Z  c z a s e m  w a r s z t a t y  u r z y m y w a ć  s ię  b ę d ą  sa  
m e  —  z p r a c y  r ą k  s w o i c h  u c z n ió w .  W  p i e r w s z y c h  
k i l k u  l a t a c h  p o ż y t e c z n a  ta  in s t y t u c y ą  m u s i  p u k a ć  
do o f ia r n o ś c i  o g ó łu  i p r o s ić  o p o m o c  p r z y  u f u n ­
d o w a n i u  w a r s z t a t ó w ,  k t ó r e  —  ra z  p o w s t a ł e  —  
s ta n ą  o d r a z u  d o  p r a c y  o b y w a t e l s k ie j  i o w ła s n y c h  
s i ła c h  p ó j d ą  d a le j  n a  p o ż y t e k  k r ą ju .  K o m i t e t  o r g a ­
n i z a c y j n y  z w r a c a  s ię  do  w s z y s t k ic h ,  k o m u  na  
s erc u  le ż y  s p r a w a  p o d n ie s ie n ia  r z e m io s ł  i z a p e ­
w n i e  u c z c i w e j  p r a c y  s ie r o t o m ,  a b y  p r z y c z y n ić  s ię  
z e c h c ie l i  do  p o w s t a n i a  tej f u n d a c y i  b ą d ź  o f ia r a m i  
w  n a t u r z e  ( m a t e r y a ł y  b u d o w l a n e  i p o m o c e  n a u k o ­
w e ) ,  b a d ź  p rz e z  z a p i s y w a n i e  się  n a  c z ł o n k ó w  
5 5  g o  g n i a z d a  i z a d e k l a r o w a n i e  s w e g o  u d z ia łu .

D o  s p o łe c z n e j  a k c y i  te j  k o m i t e t  w z y w a  c a ły  
o g ó ł ,  a b y  w  m i a r ę  s i ł  i ś r o d k ó w  p r z y c z y n i ł  s ię  
d o  u f u n d o w a n i a  p i e r w s z y c h  w a r s z t a t ó w ,  k t ó r e  w y ­
d a ć  m a j ą  z l e g io n a  p o z b a w i o n y c h  o p ie k i  s ie ro t  
n i e t y ł k o  w y k w a l i f i k o w a n y c h  w  s w y m  z a w o d z i e  
p r a c o w n i k ó w ,  a le  l u d z i jd u c h e m  o b y w a t e l s k i m  o ż y ­
w i o n y c h ,  ś w i a d o m y c h  p o t r z e b y  r o z w o j u  r ż e m io s ł  
i u p r z e m y s ł o w i e n i a  k r a ju .

Stypendya rękodzielnicze.
W y d z i a ł  k r a j o w y  K r ó l e s t w a  G a l i c y i  i L o d o -  

m e r y i  z W i e l k i e m  K s i ę s t w e m  K r a k o w s k i e m  o g ła s z a  
k o n k u r s  n a  s t y p e n d y a  t z w .  „k  r a i  o w e "  p o  
6 0 0  K o r .  z fu n d a c y i  i m ie n i a  ś. p. F e l i k s y  M a r y i  
d w ,  i m.  z  hr .  G o l e j e w s k i c h  C z a r k o w s k i e j  
d la  r ę k o d z i e l n i k ó w  i p r z e m y s ł o w c ó w  p o c h o d z e n ia  
p o ls k ie g o ,  z a m i e r z a j ą c y c h  w  k r a ju  w y k o n a ć  je d e n  
z n a s t ę p u ją c y c h  p r z e m y s łó w :  a) ś lu s a r s t w o ,  b )  b l a -  
c h a r s t w o ,  c) s t o la r s t w o ,  d ) n o ż o w n i c t w o ,  e )  g a l w a -  
n o t e c h n i c t w o ,  f )  e le k t r o t e c h n i c t w o ,  g )  in s t a l a t o r -  
s tw o ,  h) c y z e le r s t w o ,  i )  m o s ię ż n ic t w o ,  j )  j u b i l e r s t w o  
i z ło t n i c t w o ,  k )  b r o n z o w n i c t w o ,  1) z e g a r m i s t r z o s t w o ,  
m ) r y m a r s t w o ,  n )  g r z e b i e n i a r s t w o ,  o) w y r o b y  z c e ­
lu lo id u ,  p ) m a l a r s t w o  s z y l d ó w  i n a p i s ó w .  S t y p e n  
d y a  te  p r z e z n a c z o n e  są d la  u c z n i ó w  z a w o d ó w  
r ę k o d z ie ln ic z y c h  i p r z e m y s ło w y c h ,  o ra z  d la  u c z n ió w  
,s z k ó ł  p r z e m y s ło w y c h ,  k t ó r z y  c e le m  u z y s k a n ia  f a ­
c h o w e g o  u z d o l n i e n ia  k s z t a łc ą  s ię  w  n a u k o w y c h  
z a k ł a d a c h  z a w o d o w y c h  i p r a c o w n i a c h  r ę k o d z i e ln i ­
c z y c h  lu b  in n y c h  z a k ł a d a c h  p r z e m y s ł o w y c h  w  k r a ju ,

O  s t y p e n d y a  te , k t ó r y c h  l ic z b ę  o z n a c z y  W y ­
d z i a ł  k r a j o w y ,  m o g ą  s ię  u b ie g a ć  k a n d y d a c i ,  k t ó r z y  
w y k a ż ą :  1. n ie m o ż n o ś ć  u t r z y m a n ia  s ię  w ł a s n y m  
lu b  r o d z i c ó w  k o s z t e m  w  z a k ła d z ie ,  d o  k t ó r e g o  u -  
c z ę s z c z a ją  i p o n ie s ie n ia  k o s z t ó w  s w e g o  w y k s z t a ł ­
c e n ia  z a w o d o w e g o ;  2. u k o ń c z o n y  co n a jm n ie j  14  
r o k  ż y c ia ;  3. n a r o d o w o ś ć  p o ls k ą  i p r z y n a le ż n o ś ć  
d o  o b r z ą d k u  r z y m s k o - ,  g r e c k o -  lu b  o r m i a ń s k o - k a -  
t o l i c k i e g o ;  4. p r o w a d z e n i e  s ię  m o r a ln e ;  5. p o b i e ­
r a n ie  z b a r d r o  d o b r y m  p o s t ę p e m  n a u k i  w  z a k ł a ­
d z ie  z a w o d o w y m ,  m a j ą c y m  c h a r a k t e r  z a k ł a d u  p u ­
b l i c z n e g o ,  a lb o  te ż  w  t a k i e j  p r a c o w n i  r ę k o d z i e ln i ­
c ze j  ( w a r s z t a c i e )  l u b  z a w o d o w y m  z a k ł a d z i e  p r z e ­
m y s ł o w y m ,  k t ó r y  m a  p r a w o  w y d a w a n i a  ś w i a d e c t w  
z a w o d o w e g o  u z d o ln ie n ia .  P o m i ę d z y  u b i e g a j ą c y m i  
s ię  o s t y p e n d y u m  p r z y  r ó w n e j  k w a l i f i k a c y i  z a w o ­
d o w e j  i r ó w n y c h  s t o s u n k a c h  m a j ą t k o w y c h ,  p i e r w ­
s z e ń s t w o  m a  te n  k a n d y d a t ,  k t ó r y  u d o w o d n i  w y ż s z y  
s to p ie ń  o g ó l n e g o  w y k s z t a ł c e n ia  i z n a jo m o ś ć  
o b c y c h  j ę z y k ó w ,  S t y p e n d y a  b ę d ą  p r z y z n a n e  n a  
c zas  t r w a n i a  n a u k i  p o d  w a r u n k i e m ,  że s ty p e n d y s ta  
t a k  p o d  w z g l ę d e m  p o s t ę p o w  j a k  z a c h o w a n i a  s ię  
o d p o w i e  w s z e l k i m  w y m a g a n i o m .

P r a w o  r o z d a w n i c t w a  s t y p e n d y ó w  s łu ż y  J a ś n ie  
W i e l m o ż n e m u  T a d e u s z o w i  C z a r k o w s k i e m u - G o l e -  
j e w s k i e m u ,  j a k o  p o s i a d a c z o w i  o r d y n a c y i  f a m i l i j n e j

i m i e n i a  C z a r k o w s k i c h  na  p o d s t a w i e  t e r n a ln e j  p ro -  
p o z y c y i ,  p r z e d ł o ż o n e j  m u  p r z e z  W y d z i a ł  k r a j o w y .

P o d a n i a  b e z  s t e m p l a  n a l e ż y  w n o s i ć  
w p r o s t  d o  W y d z i a ł u  k r a j o w e g o  n a j d a ­
l e j  d o  k o ń c a  l i p c a  1 9 1 2  i z a łą c z y ć  do  n ic h :  
a )  ś w i a d e c t w o  u r o d z e n ia  i c h r z tu  n a  d o w ó d ,  że  
k a n d y d a t  je s t  w y z n a n i a  r z y m s k o - ,  g r e c k o  lu b  or- 
m i a ń s k o - k a t o l i c k i e g o ,  że u k o ń c z y ł  14  la t  i n a le ż y  
do n a r o d o w o ś c i  p o ls k ie j ,  a  e w e n t u a l n i e ,  j e ż e l ib y  
m e t r y k a  c h rz tu  n ie  u d o w a d n i a ł a  p r z y n a le ż n o ś c i  do  
n a r o d o w o ś c i  p o ls k ie j ,  z a łą c z y ć  do  p o d a n i a  i n n y  d o ­
w ó d  w y k a z u j ą c y  tę  o k o l ic z n o ś ć  (n .  p.) p o ś w i a d  
c ze n ie ,  że  w e d ł u d  o s ta tn ie g o  s p is u  lu d n o ś c i  j ę z y ­
k ie m  m a c i e r z y s t y m  k a n d y d a t a  je s t  j ę z y k  p o ls k i ) ,  
t u d z ie ż  n a  w s z e l k i  w y p a d e k  w  p o d a n i u  w y  r a ź n i e  
o ś w ia d c z y ć ,  że k a n d y d a t  p r z y z n a j e  s ię  d o  n a r o d o ­
w o ś c i  p o ls k ie j ,  b )  ś w i a d e c t w o  u b ó s t w a ,  c) ś w i a  
d e c t w o  m o r a ln o ś c i ,  d ) ś w i a d e c t w o  s z k o ln e  z b a r ­
d z o  d o b r y m  p o s t ę p e m  z u b ie g łe g o  r o k u  s z k o ln e g o ,  
j e ż e l i  k a n d y d a t  u b ie g a ją c y  s ię  o s t y p e n d y u m  u -  
c z ę s z c z a ł  j u ż  p o  je d n e g o  z z a k ł a d ó w  d la  z a w o d o ­
w e j  n a u k i  p r z e m y s ło w e j ,  w z g l ę d n i e  ś w i a d e c t w o  
n a u k i  w a r s z t a t o w e j  w s p o m n i a n y c h  w y ż e j  p o d  5 ) ,  
p o d p is a n e  p r z e z  p r a c o d a w c ę  i w ł a ś c i w e  S t o w a ­
r z y s z e n ie  p r z e m y s ło w e ,  e w e n t u a l n i e  ś w i a d e c t w o  
u z u p e łn ia ją c e j  s z k o ły  p r z e m y s ło w e j  z b a r d z o  d o ­
b r y m  p o s tę p e m ,  e )  d o w ó d ,  że  k a n d y d a t  p o s ia d a  
w a r u n k i ,  o d  k t ó r y c h  z a w i s ł e m  je s t  p i e r w s z e ń s t w o  
do u z y s k a n ia  s t y p e n d y u m .  W  r a z ie  o t r z y m a n ia  
s t y p e n d y u m  o b d a r o w a n y  p r z e d ł o ż y  d e k l a r a c y ę  p i ­
s e m n ą  w  f o r m ie  w s k a z a n e j  p r z e z  W y d z i a ł  k ra j . ,  
k t ó r ą  z o b o w ią ż e  s ię  w y k o n a ć  s w ó j  p r z e m y s ł  w  
k r a ju  p r z y n a j m n i e j  p r z e z  l a t  d z ie s ię ć  o d  u k o ń c z e ­
n ia  n a u k i  z a w o d o w e j ,  a n a  w y p a d e k  n i e d o p e ł n i e ­
n ia  t e g o  w a r u n k u  z w r ó c i ć  f u n d a c y i  c a łą  z t y t u łu  
s t y p e n d y u m  p o b r a n ą  k w o t ę  w r a z  z o d s e t k a m i  po  
6 0 %  r o c z n ie  o d  d n ia  p o b r a n i a  k a ż d e j  r a ty  p o  d z ie ń  
r z e c z y w i s t e g o  w z r o t u .  Z  k a n d y d a t ó w ,  k t ó r z y  p o ­
b i e r a j ą  n a u k ę  w  p r a c o w n i a c h  r z e m ie ś ln ic z y c h ,  o -  
t r z y m a ć  m o g ą  s t y p e n d y a  t y l k o  ta c y ,  k t ó r z y :  1. j e ­
s zc ze  t y l k o  p r z e z  j e d e n  r o k  a n a j w y ż e j  
d w a  l a t a  w  t e r m in ie  ( n a u c e )  m a ją  p o z o s ta ć  i po-  
u k o ń c z e u iu  te g o ż  n a  c z e l a d n i k ó w  b ę d ą  w y p i s a n i ;
2 )  w y k a ż ą  s ię  ś w i a d e c t w e m  u k o ń c z e n i a  n a u k  z b a r ­
d zo  d o b r y m  p o s t ę p e m  p r z y n a j m n i e j  z I  k la s y  k u r s u  
p r z e m y s ło w e g o  w  s z k o le  p r z e m y s ło w e j  u z u p e ł n ia ­
j ą c e j ;  3. z o b o w ią ż e  s ię  e w e n t u a l n i e  n a d a l  p rz e z  
r o k  I I .  k la s y  s z k o ły  p r z e m y s ło w e j  u z u p e łn ia ją c e j  
p i ln ie  n a  n a u k ę  u c z ę s z c z a ć ,  a to  w  m y ś l  o b o w i ą ­
z k u  w ł o ż o n e g o  n a  n ic h  § 9 9  b. n o w e l i  p r z e m y s ło ­
w e j  z d n ia  5. lu te g o  1 9 0 7  dz.  n. p. N r .  2 9 ;  4. p r z e d ­
s t a w i ą  w  p o d a n iu ,  p o d p is a n ą  p r z e z  w ł a ś c i w e  S to  
w a r z y s z e n i e  p r z e m y s ło w e  co d o  w a r u n k ó w  i c z a ­
su t e r m i n o w a n i a ,  (§ .  9 9  u s t a w y  p r z e m y s ło w e j , )  
t a k ,  a b y  z n ie j  n a b r a ć  m o ż n a  p r z e k o n a n i a ,  ze  k a n  
d y d a t  je s z c z e  t y lk o  je d e n  r o k  m a  t e r m i n o w a ć .  
N a d t o  w i n i e n  k a ż d y  k a n d y d a t ,  u b i e g a j ą c y  s ię  o s ty ­
p e n d y u m ,  w y k a z a ć  w  p o d a n iu  c z a s  t r w a n i a  
n a u k i  z a w o d o w e j ,  t u d z ie ż  w s k a z a ć  d o k ła d n ie  
p r o g r a m  n a u k i  z a w o d o w e j ,  a  W y d z i a ł  k r a j o w y  w  
d e k r e c ie  s t y p e n d y j n y m  m o ż e  w y t k n ą ć  s ty p e n d y ś c ie  
k ie r u n e k ,  w  j a k i m  i z a k ła d ,  w  k t ó r y m  k s z ta łc ić  
s ię  m a  z a w o d o w o .

P o d a n i a  k a n d y d a t ó w ,  k t ó r z y  n ie  n a le ż ą  d o  je  
d n e g o  z w y ż e j  w y m i e n i o n y c h  z a w o d ó w  p r z e m y ­
s ło w y c h  b ę d ą  w p r o s t  o d r z u c o n e .

B l i ż s z y c h  i n f o r m a c y i  o w a r u n k a c h  u z y s k a n ia  
s t y p e n d y ó w  m o ż n a  z a s ię g n ą ć  w  S t o w a r z y s z e n i u  
„ G w i a z d a "  (u l .  ś w .  Jana 1. 2.) .

DZIAŁ EKONOMICZNy.
Nauka gospodarstwa domowego.

N a u k a  k o b ie c e g o  g o s p o d a r s t w a  d o m o w e g o  je s t  
w  m y ś l  p l a n ó w  n a u k o w y c h ,  w y d a n y c h  n a  z a s a d z ie  
u s t a w y  s z k o ln e j  z r. 1 8 9 5  p r z e d m io t e m  o b o w i ą z k o ­
w y m  w  5  k la s o w y c h  i 6  k l a s o w y c h  s z k o ła c h  w y ­
d z i a ł o w y c h  ż e ń s k ic h .  W  s z k o ła c h  t y c h  u d z ie la  s ię  
j e d n a k  n a u k i  g o s p o d a r s t w a  w y ł ą c z n i e  t y lk o  t e r e o -  
t y c z n ie ,  n ie  b e z  s z k o d y  d la  o s ią g n ię c ia  w ł a ś c i w e g o  
c e lu  w y k ł a d ó w . - R a d a  s z k o ln a  k r a j o w a  p o r u s z y ła  
t e d y  m y ś l  w p r o w a d z e n i a  k u c h n i  s z k o ln y c h  p r z e ­
d e w s z y s t k i e m  w  is t n ie ją c y c h  1 4  s z k o ła c h  w y d z i a ­
ł o w y c h  5  k la s o w y c h .  P r a k t y c z n a  n a u k a  g o s p o d a r ­
s t w a  b ę d z ie  m ia ła  d la  s z k ó ł  t y c h  te m  w i ę k s z e  
z n a c z e n ie ,  że  s z k o ły  w y d z i a ł o w e  d o s t a r c z a ją  do  
s e m i n a r y ó w  n a u c z y c ie ls k ic h  ż e ń s k ic h  p o w a ż n y

z a s tę p  u c z e n ie ,  k tó r e  j a k o  p r z y s z łe  n a u c z y c ie lk i  
m o g ą  z n a k o m i c i e  p r z y c z y n ić  s ię  do  r o z s z e r z e n ia  
n a u k i  g o s p o d a r s t w a  w  s z k o ła c h  w ie j s k ic h .  A k c y ę  
w  t y m  k ie r u n k u  w d r o ż y ł o  w  o s ta tn im  c z a s ie  t a k ż e  
m i n i s t e r s t w o  o ś w ia t y ,  o ś w i a d c z a j ą c  w  z a s a d z ie  
g o t o w o ś ć  p r z y c z y n ie n i a  s ię  d o  j e d n o r a z o w y c h  k o ­
s z t ó w  u r z ą d z e n ia  n a u k i .  R a d a  s z k o ln a  k r a j o w a  
p r z e d s t a w i ła  te ż  m i n i s t e r s t w u  w n io s e k  o p r z y z n a ­
n ie  n a  te n  cel  j e d n o r a z o w e j  s u b w e n c y i  w  k w o c ie
1 5 .0 0 0  k o ro n .

W y d z i a ł  k r a j o w y ,  p o d z ie la ją c  z a p a t r y w a n i e  
R a d y  s z k o ln e j  k r a j o w e j ,  iż  w  in te r e s ie  p r a k t y c z n e g o  
z o r g a n i z o w a n i a  n a u k i  g o s p o d a r s t w a  d o m o w e g o  
p r z e d e w s z y s t k i e m  w  5  k la s o w y c h  s z k o ła c h  w y d z i a ­
ł o w y c h  ż e ń s k ic h ,  n a le ż y  w p r o w a d z i ć  k u c h n ie  s z k o ln e  
z w r ó c i ł  s ię  do  m a g is t r a t ó w  m ia s t :  B o c h n i ,  B r o d ó w ,  
D r o h o b y c z a ,  J a r o s ła w ia ,  K o ł o m y i ,  L w o w a ,  N o w e g o  
S ą c z a ,  P r z e m y ś la ,  S a m b o r a ,  S t a n i s ł a w o w a ,  T a r n o ­
w a ,  W a d o w i c ,  R z e s z o w a ,  B ia łe j ,  B r z e ż a n ,  B u c z a c z ,  
G o r l ic ,  G r ó d k a ,  K r o s n a ,  P o d g ó r z a ,  S a n o k a ,  H u s i a -  
t y n a ,  S t r y ja ,  T a r n o p o la ,  W i e l i c z k i ,  Z ł o c z o w a  i Ż y ­
w c a ,  z w e z w a n i e m ,  b y  n a  r z e c z  p r a k t y c z n e j  n a u k i  
g o s p o d a r s t w a  d o m o w e g o ,  a p r z e d e w s z y s t k i e m  w  c e lu  
w p r o w a d z e n i a  k u c h n i  s z k o ln y c h  w  ż y c ie ,  g m i n y  te  
d o s t a r c z y ł y  lo k a lu ,  o p a łu  i m a t e r y a ł ó w  s z k o ln y c h .  
R ó w n o c z e ś n i e  z a w i a d o m i ł  w y d z i a ł  k r a j o w y  R a d ę  
s z k o ln ą  k r a j o w ą ,  iż  z p o w o d u  z a n ie c h a n ia  w  r o k u  
1 9 1 2  k u r s u  n a u k i  g o s p o d a r s t w a  d o m o w e g o  d la  
n a u c z y c i e l e k  p u b l i c z n y c h  s z k ó ł  lu d o w y c h ,  n ie m a  
n ic  p r z e c i w  t e m u ,  a b y  p r z e z n a c z o n y  n a  te n  cel  
k r e d y t  1 5 .0 0 0  K .  u ż y ć  w y j ą t k o w o  n a  w e w n ę t r z n e  
u r z ą d z e n ie  z a m ie r z o n y c h  k u c h n i  s z k o ln y c h .  P r z y  
te j  s p o s o b n o ś c i  p o r u s z y ła  te ż  R a d a  s z k o ln a  k r a j o w a  
p o t r z e b ę  w p r o w a d z e n i a  n o w e g o  w y d a t k u  d o  b u ­
d ż e tu  f u n d u s z u  s z k o ln e g o  k r a j o w e g o ,  a  m i a n o w i c i e  
w y d a t k u  n a  r e m u n e r a c y e  d la  n a u c z y c ie le k  u c z ą c y c h  
n a u k i  g o s p o d a r s t w a  d o m o w e g o  w  k w o c i e  5 .0 0 0  
k o r ,  i p o d w y ż s z e n i a  d o t a c y i  n a  u r z ą d z e n ie  k u c h n i  
s z k o ln y c h  z 3  0 0 0  k o r .  n a  5 .0 0 0  ko r . ,  a n a d to  
p r z y z n a w a n i a  g m i n o m  w i e j s k i m ,  k t ó r e  d o s ta r c z y ć  
z a m i e r z a j ą  o s o b n e j  u b i k a c y i  d la  k u c h n i  s z k o ln e j  
w i ę k s z y c h  z a s i ł k ó w  n a  b u d o w ę  s z k ó ł  z fu n d u s z u  
k r a jo w e g o .

K w e s t y e  te  b ę d ą  p r z e d m io t e m  b l i ż s z e g o  r o z ­
p a t r z e n ia  ze  s t r o n y  w y d z i a ł u  k r a j o w e g o ,  p r z y  s p o ­
s o b n o ś c i  u ło ż e n ia  p r e l im i n a r z a  fu n d u s z u  s z k o ln e g o  
k r a j o w e g o  n a  r o k  1 9 1 3 .

Nowa firm a w Krakowie D o  s z e re g u  f i r m  j a ­
k ie  w  o s ta tn ic h  l a t a c h  p o w s t a ł y  w  W i e l k i m  K r a ­
k o w i e ,  p r z y b y ł a  w  t y c h  d n ia c h  n o w a ,  e le k t r o - t e -  
c h n ic z n a  p o d  n a z w ą  „ L u x “, k t ó r a  s w ą  s ie d z ib ę  u- 
l o k o w a ł a  p r ż y  ul .  ś w .  K r z y ż a  p o d  1. 3. W ł a ś c i c i e ­
le m  i k i e r o w n i k i e m  t e c h n ic z n y m  je s t  p . I.  D e m b i -  
tz e r ,  z n a n y  in s t a la t o r  w  n a s z e m  m ie ś c ie ,  g d z ie  
p r z e z  p r z e c ią g  la t  k i l k u  w  d z ie d z in ie  e le k t r o  t e -  
c h n ic z n e j - in s t a la c y jn e j  r ó ż n y c h  f i r m  tu te js z y c h  p r a ­
c o w a ł .  W  p i ę k n y m  s k le p ie ,  w  o k n ie  w y s t a w o w e m  
f i r m y ,  p o m ie s z c c o n o  w s z e l k i e  a r m a t u r y  i p r z y r z ą d y  
d o t y c z ą c e  d z ia łu  in s t a la c y jn e g o  i e le k t r y k i ,  t a k  d la  
s p r z e d a ż y  c z ę ś c io w e j ,  j a k  i h u r t o w n e j  j a k :  ś w i e ­
c z n ik i  e le k t r y c z n e ,  a p a r a t y ,  r e g u la t o r y ,  a p a r a t y  
k o n t r o ln e ,  l a m p k i  ż a r o w e ,  o s z c z ę d n o ś c io w ę  i g a ­
z o w e ,  m o t o r y  e le k t r y c z n e  d la  p r a c o w n i  s to la r s k ic h ,  
ś lu s a r s k ic h ,  f a b r y k  g o r z e lń ,  etc., j e d n e m  s ło w e m  
w s z y s t k o  co d o  z a k r e s u  r o b ó t  in s t a la c y jn y c h  i e le ­
k t r y c z n y c h  n a le ż y .  W  z a k ła d z ie  s t w o r z o n o  r ó w n i e ż  
o d d z i a ł  p o g o t o w i a  z ło ż o n y  z u k w a l i f i k o w a n y c h  
e le k t r o m o n t e r ó w ,  k t ó r y  n a  k a ż d e  ż ą d a n ie  s t ro n  
w y s y ł a  f i r m a  n a  m ia s to .  N o w e j  f i r m i e  d o b r z e  z o r ­
g a n i z o w a n e j  n a le ż y  u d z ie l i ć  s ze rs ze g o  p o p a r c ia .

Międzynarodowa wystawa browarnicza, o d b ę d z ie  
s ię  w  L o n d y n i e  w  c za s ie  o d  19. do  2 5 .  p a ź d z i e r ­
n i k a  b. r.

B l i ż s z y c h  i n f o r m a c y i  z a s ię g n ą ć  m o ż n a  za  p o ­
ś r e d n ic t w e m  I z b y  h a n d l o w e j  w  K r a k o w i e .

FIRUIH

ANTONI LARISGH
skład fotograficznych aparatów

założony w roku 1891
Kraków, ulica Szewska 

tylko (Ir 19
poleca najnowsze m odele po ce
nach abrycznych, oraz w szelkie  
przybory do tychże. Podręcznik  
fo tografii dla początkujących —
nowe własne wydan e za nade­

słaniem K 1.10 franko.

Bieliznę damską i męską, Rękawiczki, Krawaty, 
Skarpetki, Pończochy, Halki, BLUZKI DAMSKIE,
oraz kompletne W yprawy ślubne p o le c a  p o  n a d e r  n is k ic h  c e n a c h Rynek gl. 6

i i
(Szara fea^tofea’)
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Z  d n ie m  1 -g o  c z e r w c a  1 9 1 2  r o k u  z o s ta je  o t w a r t y  n o w o  w y b u d o w a n y  w  n a j l e p s z e m  p o ło ż e n iu  p la n t ,  w  p o b l i ż u  g ł ó w n e j  s ta c y i  k o le j o w e j ,  R y n k u
g łó w n e g o ,  c. k. s t a r o s t w a  i g ł ó w n y c h  a r t e r y i  m ia s ta .  P o ło ż e n ie  b a r d z o  s p o k o jn e .  
W k a ż d y m  p o k o j u  te le f o n  —  a u t o m a t y c z n y  p r z y r z ą d  do  b u d z e n ia  —  c ie p ła  
i z im n a  w o d a  —  p o k o je  z w a n n a m i  —  a p a r t a m e n t y  f a m i l i j n e  —  3  w i n d y  e le ­
k t r y c z n e  —  r e s t a u r a c y a  —  k a w i a r n i a  —  c z y t e ln ia  —  f r y z y e r  m ę s k i  i d a m s k i  

a u t o g a r a ż  i a u t o m o b i l  p r z y  k a ż d y m  p o c ią g u .
Ostatni wyraz komfortu i hygieny. Ceny bardzo przystępne.

HOTEL FRANCUSKI
(HOTEL DE FRANCE) 

w Krakowie przy ul. św. Jana i Pijarskiej, tel. 1045

Na sezon letni
□ poleca najtaniej □

Maryan Król
K ra k ó w , u l. D łu ga L . 10

Żaboty, pończochy, w wielkim w y­

borze rękawiczki niciane, jedw a- 

bne oraz szpilki do kapeluszy.

Rok założenia 1869 Rok założenia 1869.

M IĘD ZYN AR O D O W E T R A N S P O R T Y

DOM SPEDYCYJNO-KOMISOWY

GOLDLUST i Spółka
Kraków , u!. Lubicz L. 7.

Przeds ębiorstwo składów towarowych i przewozu
mebli wozami patentowanymi.

■ F IL IE : =
Szczakowa-Granica. —  Nadbrzezie przystań nad Wisłą.

Telegram y: Goldlust — Telefonu Nr. 58.

I
Nowak Helena

(filia  Aleks. Grabowskiego). 

Kraków, ul. M ogilska L. 6.
poleca wędliny z elektro motorowej fabryki 
Aleks. Grabowskiego codżień świeże, — nadto 

pieczywo i piwo butelkowe.

Kantor wymiany „M erkury11
BRACI E I B E N S C H U T Z  W  KRAKOWIE 

przen iesio n y  zo s ta ł
do Szarej Kamienicy, ul. Sienna L 1, tuż przy 

Rynku gł. i p o le ca :
Losy na spłaty miesięczne jak  najtaniej. — W yda­
wnictwo Gazety Losowań i Handlowej „ M e r k u r y "  

prenum erata całoroczna 3 kor. 60 bał.

Rolnicza Spółka Piekarska
w  Łoniowach (pow. Brzesko)

pod firm ą

PŁUG
= = = = =  poleca =

najprzedniejsze Chleby
żytnie, razowe i dye- 
tetyczne „Grahama".

D o  n a b y c i a  w  znaczniejszych h a n d la c h .  

Główny skład:

w Krakowie, ul. św, Tomasza 8
w mleczarni M. Skwirczyńskiego.

□ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □ □
□ /

T E A T R  LUDOWY
na Wystawie architektonicznej 
. i w  Parku Krakowskim  

Codziennie przedstaw ienia o godz. 8 w ieczór.
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FR Y Z Y E R
M Ę S K I  i D A M S K I

F irm a
chrześci­
jańska.

F irm a
chrześci­
jańska.

40 - FLORYAŃSKA - 40
wykonywa wszelkie roboty w zakres 

fryzyerstw a wchodzące.
—  WYROBY Z WŁOSÓW. =  

Specyalny gabinet dla czesania Pań.

C e n y  k o n k u re n c y jn e .  —  P o le c a  się ła s k a w ie .

Każda 
oszczędna gospodyni

kupuje wyłącznie

„KAWĘ"
z pierwszej krajowej

J jp iczn e j Falani"
firm y

Wojciech Olszowski
Mały Rynek, Róg Szpitalnej.

Technik budowlany
z dłuższą praklyką zawodową, przygotowuje do egzaminów 
rządowych w  zakresie wszystkich kategoryi przem ysłu b u ­

dowlanego z w ynikiem  dotychczas zawsze pom yślnym .
W ładysław  W a g a

P ó ł w s i e  Z w i e r z y n i e c k i e  ( F a b r y k a  Z u l i a n ie g o ) .
9

1

I  
I

= = l
z płacą m iesięczną, m ieszkaniem  i t. d. jj

Bliższa wiadomość w Adm inistracyi „Tygodnika Mieszczan- 
skiego“ w  godzinach od 9 do 12 rano i od 3 do 6 popoł. ■

Poszukuje się zaraz

zdolnego kursora

R E I M  i S K A  KRAKÓW, RYNEK L. 37. polecają najtaniej F A R B Y
= =  LAKIERY, POKOSTY, EMAILIE, GLAZURY, ARTYKUŁY TECHNICZNE, BUDOWLANE I PRZEMYSŁOWE ■—
P E RF UMY,  KREMY,  PUDRY,  MYDŁA,  KOS METYKI ,  P R Z Y B O R Y  T OA L E T OWE ,  DO P O D R Ó Ż Y  I KĄP I ELOWE.

Artykuły sportowe, przybory do rybołówstwa, Hamaki, leżaki, huśtawki ogrodowe.
ŚR O D K I P R Z E C IW  MOLOM, MUCHOM eto. ŚRO D K I P R Z E C IW  P A L E N IU  C Y G A R  I  P A P IER O SÓ W .

W y r ó b  k r a k o w s k i .  W y r ó b  k r a k o w s k i .
D o s k o n a łe

POKRYCIE DACHÓW
Lekkie, trwałe, nie wymaga nigdy reparacyi. 

Najwyższy stopień ogniotrwałości.

ASBIT
łupek asbestow y

odporny na wiatry i zmiany powietrza

Fabryka łupku asb estow ego  „ASBIT“
Spółka z ogr. poręką

Kraków. Kraków.
Fabryka: ul. Starowiślna 89. 
Biuro centr. ul. Starowiślna 48.

Telefon Nr. 2105. Telefon2Nro. J
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w  Krakowie, Rynek 17-

kupuje i sprzedaje papiery wartościowe, jak: losy, renty, listy zastawne, akcye, 
obligacye. Monety zagraniczne, marki, franki, ruble, dolary. Załatwia wszelkiego rodzaju 

interesa bankowe.
U s k u t e c z n i a  s z y b k o  z le c e n ia  g ie łd o w e ,  p r z e k a z y  n a  m ie js c a  k ą p i e l o w e  i z a g r a n ic z n e .  P r z y j m u j e  

w k ł a d k i  n a  k s ią ż e c z k i  w k ł a d k o w e  K  5 0 0 0  w y p ł a c a  d z ie n n ie  b e z  w y p o w i e d z e n i a ,  
i-     i i Podatek rentowy opłaca bank z własnych fund § zów. ■ ......... ....

POD PATRONATEM

L. Telefonu 1170. Adr. telegr.: „Sporobanka“
ZA ŁO ZO N A

P  A T  R !
A kcyjne Towarzystwo Ubezpieczeń w  Pradze.

Generalna Reprezentacya dla Galicyi i Bukowiny.
uv Kraftouiie, ul. Jana Ł. 1.

C z y n n o ś c i :
A) U b e z p ie c z e n ia  od w y p a d k ó w :

Jednostkowe i dzieci. Ubezpieczenia na czas podróży wszelkiego rodzaju. Ubezpieczenia zbiorowe i związkowe itp.
B) U b e z p ie c z e n ie  o d  k r a d z ie ż y  z  w ła m a n ie m :

Mieszkania, sklepy, fabryki, banki, kantory i t. p.
C) U b e z p ie c z e n ie  od  p r a w n e j  o d p o w i e d z i a l n o ś c i :

Przedsiębiorstwa przemysłowe, rękodzielnicze. Właściciele domów. — Kąpiele, hotele, restauracye, kawiar­
nie. — Wydziały gminne i powiatowe. Apteki i droguerye. Osoby prywatne, sportowcy. Teatry, zakłady

lecznicze i t. d.
Poszukuje zdolnych i rzutkich zastępców  i agentów  na Kraków i na prowincyę. 

W szelkich w yjaśnień udziela bezinteresow nie
Dyrekcya.

OGŁOSZENIE KONKURSU
Tzba handlowa i przemysłowa w K rakowie roz­

pisuje niniejszem z „Cesarskiej Dotacyi Jubileuszo­
wej 19 8 ’ konkurs na

DZ1ESIFT ST Y P E N D IÓ W
na cele to> retyczaego lub praktycznego w yż­
szego w ykształcenia  m łodzieży w handlu, prze­
m yśle lub rękodziełach.

Stypendya te  przeznaczone są  dla kandyda- 
tó r, zam ieszkałych  .w okręgu Izby handlowej 
i przem ysłowej w Krakowie, oraz dla dzieci 
osiadłych w lym  okręgu kupców, przem ysłow ­
ców lob rękodzielników  i udzielone zostaną na 
jeden rok.

Stypendya będą w ynosić w edle kw alifikacyi 
kandydatów  i celu nauki trzysta do OŚmset kor.

W  podaniach należy dokładnie oznaczyć  
cel i sposób zam ierzonej nauki lub pracy.

Izba zastrzega sobie przy udzielaniu stypen- 
dyów przepisanie specyalnych  warunków, pod 
którym i stypendya będą udzielane i wypłacane, 
(plan studyów , spraw ozdanie o postęp ie nauki, 
nauka stenografii oraz języków  obcych, ozna­
czenie m iejsra oraz czasu wyjazdui tp.)

Podania zaopatrzone w m etrykę, św iadectw o  
ubóstwa, dokum ent w ykazujący przynależność, 
św isd  ctw a ukończonej nauki w zględnie po­
św iadczenia dotychczasowej praktyki, należy  
w nosić w zam kniętych kopertach na ręce P re­
zydyum Izby handlowej i przemysłowej w Kra­
kowie, najdalej do 15 s erpnia 1912.

Bliższych informacyi zasięgnąć można w biurze 
Izby handlowej i przemysłowej w Krakowie ustnie 
między godziną 9 3 albo w drodze pisemnej.
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KRAKOWSKA

FABRYKA SZCZOTEK IPENDZŁI
S p ó ł k a  z o g r a n i c z o n ą  o d p o w i e d z i a l n o ś c i ą

Zw ierzyniec, ul. Kościuszki L. 49.
T e le f o n  N r .  4 8 8 .

Jedyna polska abryka w Austryi wyrabia i sprzedaje wszelkie gatun­
ki szczotek i pendzli. — Na życzenie dostaw a do dom ów. — Sprze­

daż hurtowna i drobiazgowa po cenach fabrycznych.
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NJ¥“ PRZEDSIĘBIORSTWO niY"
I S  dla ośw ietlenia elektrycznego i przenoszenia siły. f f U U f l

TEODOR DEMBITZER i Ska
Kraków, ul. św. Krzyża L. 3.

wykonuje instalacye oświetlenia elektrycz. i przenoszrn;a siły, instalacye dzwonków
elektrycznych i te'efonów.

Sprzedaż wszelkich przyborów do ośw ietleria elektrycznego i dzwonków elektrycznych 
Stylowe, tanie świeczniki elektr. na składzie. Kosztorysy i projekty darmo. 

P ogo tow ie w ykw alifikow anych elek tro -m on te rów .

Drabiny
wszelkiego rodzaju 

i gatunku
największej na kontynencie

Fabryki drabin
E rn s t  J u s t  w W iedniu .

Generalne zastępstwo  
„BIURO REKL AMA"
Kraków, ul. św. Jana 4.
Na żądanie cenniki, lub też 

oferty ustne i pisemne.

Sławne z dobroci
CUKRy DESEROWE

poleca

JÓZEF SIERMONTOWSKI
Kraków, ulica Bracka.

Efekłro-mołorowa
F a b r y k a  w ę d l in

Stefana S i e c z k o w s k i e g o
poleca wędliny doborowej  jakości zawsze 

świeże po cenach przystępnych.
Zamiejscowe zamówienia uskutecznia zaraz.

I
 MYDŁO RAJSKIE 
Śmiechowskiego 

„ najlepsze
do prania 
i mycia

&

pozbaw ione 

gryzących skła­

dników, n ie niszczy 

rąk  i nie szkodzi bieliźnie.

Rajskie Mydło Śmiechowskiego
paczka fun tow a w  oryg. opakow aniu  44 h.

94 Do nabycia  wszedzie.

silili IM RUTY iiiiil
m i E S I Ę C Z H E  LUB T Y GO DNIO W E 

można dostać wszelkie towary
w  s k ła d z ie

P. MERIIKH i S“>
L. 51. W KRAKOWIE, KLICH GRODZKA L. 51.

( n a p r z e c i w  k o ś c io ła  ś w .  P i o t r a )

Zakład introligatorski

E H A Ł A C I Ń S K I E G O
przy ul. Floryańskiej 1. 43, oficyny 

(przez szereg lat św. Jana, 16)
w y k o n u j e  w s z e l k ie  r o b o t y  w  te n  z a k r e s  w c h o ­
d z ą c e ,  j a k o t e ż  n a k l e ja n i e  m a p  n a  p łó tn o ,  
o p r a w ę  n u t ,  k s ią g  h a n d l o w y c h ,  p a s s e p a r t o u t  
i tp .  W y k o n a n i e  s ta r a n n e  i p o s p ie s z n e .  

C e n y  u m i a r k o w a n e .

Zakład rzeźbiarsko-kamieniarski 
PIOTR CEKIERA = I

w  Krakowie, ulica B ajsk a  Nr 10 .
P o d e j m u ję  s ię  w s z e l k i c h  r o b ó t  w  z a k r e s  te n  w c h o d z ą c y c h  j a k o t o :  R o b o t y  
b u d o w l a n e :  c o k o ły ,  p o r ta le ,  s c h o d y ,  f a s a d y  k a m i e n n e .  R o b o t y  k o ś c ie ln e :  
o ł ta r z e ,  a m b o n y ,  b a lu s t r a d y ,  k r o p i e l n i c e ,  p o s a d z k i  i tp .  r o b o ty .  G r o b o w c e  
f a m i l i j n e ,  p o m n i k i ,  p o s t u m e n t a ,  f ig u r y ,  t a b l ic e  p a m i ą t k o w e  i  n a p is a m i  
z r o d z i m y c h  m a r m u r ó w  g r a n i t ó w  i p i a s k o w c ó w ,  o r a z  w s z e l k ic h  r z e ź b ,  
s z t u k a t e r y j ,  o d l e w ó w  i d e k o r a c y j  fa s a d ,  w  k a m i e n i u ,  g ip s ie ,  w a p n i e  

^ ^ l i y d r a u l i c z n e n ^ n c e m e n c i ^ p c ^ e n a c h  b a r d z o  p r z y s t ę p n y c h .

^  yfjf jjjjr ^
P. T.

Upraszamy Szanownych 
czyte'ników o łaskawe  
powoływanie się przy za­
mówieniach na „Tygod: ik 
Mieszczański".

J$L J$L

Józef Bujas
konc. majster murarski

p r z y jm u j e  r o b o t y  b u d o w l a n e  z m a t e r y a ł e m  i fc 
o r a z  w y k o n y w a n i e  p l a n ó w ,  k o s z t o r y s ó w  etc.

Nowa wieś, ul. Ogrodowa L- 14.

Redaktor odpowiedzialny: Stanisław Zakulski. <— Wydawca: Szczepan Rakisz, — Drukarnia „Głosu Narodu“ w Krakowie, ul. św. Tomasza 1. 35. (Rządca J. R. Dobrzański).


